A 


£ 


m. 
1 „288 


za 


Ta 


/eznóm. — Jeżeli na pierwsze kilka 


| Rok 1872. : 


ziennik (RAJ wychedzi codzień wieczorem z wyjatkiem niedziel i świąt, 
- Numer pojedyńczy w Krakowie i Lwowie kosztuje 10 centów. 


Przedpłata wynosi: 


rocznie kwartaluie miesiecznie 
WIETAKOWIE. .,.22000032 20 zł. — 5 słr. — 2 gir. 
% Austrji i Wegrzech... 24 p a: FRGÓR — 2 „ 25 cent 
W Prusach i Niemczech. 16 tal. — 4 tal. sgr. 1 tal. 15 sgr. 
fe Francji i Anglji..... 108 frank. — 27 frank. — 10 franków 
W Belgji, Włoszech i 
Szwajcarji ....+-.+» 80 frank. — 20 frank. -— 7, franków. 


Przedpłate przyjmuje Admixistracja dziennika KRAJ, wszystkie Urzędy 
pocztowe nustrjackie i zagraniczne, oraz niżćj wymienione ajencje. 


mam 


'.% 


ajencje przyjnaujące przecipłatę. 

Spółki przy Ulicy Szewskićj N. 207. — WV © Lowowie : KsięgarnGubrynowicza i Szmidta. — 
ajencje przyjznaujące ogloszenia: w XZrasowie: M. Dworski, księgarnia Józefa Czecha, 

księg. tłubrynowicza Szmidta ajencja dzicnników A. J. Piatkowskiego wr Tarnowie: Księgarnia Gazdy.— wr Poznaniu 
Beilerstitte Nr. 2— wy Pradze, Ferdinandsstrasse Nr. 38.— 
Lipsku. Bazylei, Züricbu, St. Gallen, 


ciałych potomków naszych bohaterów, 


gół będący niejako atrybucją samo- 
aby się przekonać, że słowa moje są praw- 


dzielności prawnopolitycznćj Galicji. } ; 
dziwemi. Deszpot Zenon Zenowicz oby- 
Weźmy na przykład ten punk t re-|wątol z dsięciełańdkgo powiatu, książę 
zolucji, który żąda ustanowienia naj- | Ogiński obywatel witebskićj gub., książ 
9|wyższój instanej sądowćj dla Galicji | Drucki-Lubecki obyw. z witebskićj gub., 
4|we Lwowie. Niema kwestji, że jest książę Radziwiłł obyw. z mińskićj gub. 


Ogłoszenie przedpłaty 
na KRAJ. 


w Krakowie: 
EMETGRŻ* . 01.63 
luty i marzec 


„ luty i marzec . ...... pisz jk ; 5 
luty, marzec i kwiecień. 5|to atrybueją konieczną każdego kraju (tak zdaje mi się), ksiądz Strzelecki -pro- 

n 27.9 » 1. ea „ŻE .. . Y 
C rok | e „ 10|samodzielnie się rozwijającego, aby sidney rpi > 
"=.  REPOROC" CESEM „ 20 Epp psa w Soma sr ma sławie, pociągając swym przykładem za- 
. |chję sądowniczą: od najniższej wła- |pewnie spory szereg naśladowców, któ- 
issi z przesyłką poean dzy sądowćj aż do najwyższego jej rych obecnie obliczyć trudno w braku sta- 
ma laty... - - -- zl. 2.6. 26|szczębla — do sadu kasacyjnego. — (D09 laia janni daj, deda po 
| E sę ; awnie dają jednak po- 
» luty marzecikwiecień „ 6 * aj A "RZEP manh pa WAB parcie zamiarom rządowym, jak n. 'J6- 
yonr Sł roku $ 12 En będzie przypomnieć, że „78 CZASÓW | zef Tyszkiewicz z Landwarowa obywatel 
„ P "ZZOZ REŻ » 24 n największćj potęgi Polski, za pano- |trockiego powiatu, który sumy pieniężne 
SL AZERESZH n » — {wania Piastów, najwyższe instancje poświęca na poprawienie cerkwi prawo- 


sławnój, gdzie spoczywają według jego 
historji zwłoki przodków jego. Gorszóm 
jest jeszcze postępowanie duchowieństwa, 
z którego bardzo mało znalazło się ka- 
płanów godnych tego nazwania: ks, Pio- 
trowicz między nimi świeci jako prawdzi- 
wy sługa boży i sługa narodu, wielu z 
lepszych kapłanów powysyłano na Sybir, 
niektórzy zaś dobrowolnie opuścili kraj 
udając się do Rzymu, jak to uczynił ks. 


Cena przedpłaty o zagranicy wy- 
rażona u samćj góry dziennika. 
Przedpłatę przyjmuje się tylko od 
1go i 15go każdego miesiąca. 
| | oki 


Kraków 30 stycznia. 


sądownictwa miejskiego polskiego 
znajdowały się za granicą, w mia- 
stach niemieckich. 

Gdyby więc jeden z takich szcze- 
gółów, stanowiący jednę z atrybucji 
prawnopolitycznego samobytu kraju, 
obecnie nie przeszedł: pozostanie on 
nadal postulatem całego kraju, choć 


Pomimo tajemnicy, która pokrywa |żądanie urzeczywistnienia go odłożo- | Ciechanowski, który w Rzymie podał się 
rokowania podkomitetu, korespon-|nóm zostanie na dogodniejszą porę. |na misjonarza do Azji, tak jak gdyby 
dent nasz (?) udzielił nam wezoraj|  Ważniejszym jednak niż wszystkie | małe mu b ło pole do dobrych uczyn- 


ków w kraju własnym, gdy kraj ter na- 


te szczegóły jest punki zasadniczy |-szony na tyle bolesnych 


rezolucji, domagający się najwyższe- 
go rządu krajowego, odpowiedzial- 
nego sejmowi. Zdaje się, że pod- 
komitet zostawił sobie ten punkt na 
sam ostatek. Przy tym punkcie za- 


kilka wskazówek co do toku i po- 
wodzenia tych rokowań. „Zaczęto 
od punktów mniejszćj wagi* 
donosi nasz korespondent. Jestto 
rzecz dosyć naturalna, tłamacząca się 
z układu rezolucji. Akt ten bowiem 
ustawodawczy tak mało trzyma 
zwykłych reguł kodyfikacyjnych, żeł przy 
zamiast położyć na czele ogólne za- tycznej odrębności kraju naszego; 
sady i od nich zstępować do szcze- | najwyższy rząd krajowy, tj. władza 
gółów: zaczyna się od szezegółów |wykonawcza w kraju, skupiać się 
i dopiero w 8 punkcie 
zasadę, odrębnego rządu krajowego wiedzialnego sejmowi co do wy- 
odpowiedzialnego sejmowi. konywania ustaw krajowych; inaczćj 

okazuje się więc, że podkomitet wszystkie prawa sejmu stałyby się 
trzymał się niewolniezo tego wcale iluzorycznemi, albowiem nie byłoby 
"nie mistrzowskiego układu rezolucji gwarancji ich wykonywania. da, zabierając składane ofiary na własny 
i nie biorąc najprzód pod dyskusję| Nie wątpimy, że ministerstwo do|swój użytek; tak, że zdarzały się wypad- 
ogólnćj zasady, zaczął od drobnych |tego dążyć będzie, ażeby ów „rząd ki, iż właściciele ofiar odbierali od Żyliń- 
szczegółów, na które łatwo stanąć krajowy“, którego żąda rozolucja, skiego przedmioty przez nich ofiarowane 


mogła zgoda. zredukować na instytucję „ministra | kościół, ják to się stało z pownym 


ai ZE ZA az 3 UTA | ;enerałem, który odebrał z mieszkani Ży- 
Postępowanie takie jest więcej dla Galicji“, którćj rezolucja również lińskiego ari DESS DES 
utylitarne jak. zasadnicze, a pokaże 


się domaga. do kaplicy Matki Boskićj. I takiego to 
się w skutkach, o ile będzie prakty- O ten ostatni a najważniejszy punkt| potwory rząd stawi na czele całój djece- 
rezolucji toczyć się będzie w pod-|7ji> co sądzić o moralności takiego rządu? 
komitecie a następnie w wydziale 


konstytucyjnym najzaciętsza walka. h E ści ł 
Nie chcemy przesądzać rezultatów ASh potr orason dla di A 
4, 5 ; É czeństwa, jednak zdaniem mojém potrze- 
I tej walki; niech pam jednak wolno ba znać je w całéj swéj doniosłości, ob 
gółów robić ustępstwa, nie naraża-jbędzie wypowiedzieć zdanie, że Ów | ludzie pracy, ludzie dla narodu, wykryli 
„zarząd krajowy odpowiedzialny sej- gdzie złe tkwi w naszym organizmie i co 


jąc ani poświęcając bynajmniej za- złe tk a nizn 
sady. Rząd łatwo przyznać może|mowi* uważamy za fundamentalny |:ychlej, na ile to się da, zapobiegli złomu. 
< = Lepićj sami wytykajmy słabe strony swe- 


sejmowi kompetencję w jednej lub | punkt rezolucji, i że w razie osta-|-0” organizmu, aniżelibyśmy mieli tego 
drugiej podrzędnćj gałęzi ustawo- tecznój konieczności wolelibyśmy: się | doświadczać od ludzi nam obcych. Wre- 
dawczćj, dajmy na to w sprawach obejść bez „ministra rodaka* w ra-|szcie wszystkie te męty naszego społe- 
handlowych, nie przyznając jeszcze dzie korony, a zabezpieczyć sobie | czeństwa nie są w stanie ubliżyć godności 


à ` , : FENG « |narodowćj, ani tóż są w mocy poniżyć 
zee nrg en odrębności usta spie krajowy odpowiedzialny sej Aaa obe. iacyok tazodów: Bio lat apiy 


kirz SR X wa, jak system szpiegostwa i podłości 
Również a reprezentant delegacji sztucznie jest T w naszym 
w podkomitecie, dr Zyblikiewicz, nie kraju; rząd najezdniczy potrzebując do 
wyrzekając się bynajmnićj zasady swych niecnych zamiarów co najpodlej- 
odrębności prawnopolitycznćj Galicji, witch a e AN Rz 
Tas è odłość opła n rderowa 
może poświęcić jeden lub drugi aA wynosił; toss więc może zadziwić, że 
gół z kompetencji ustawodawczej 
sejmu, a nawet jeden lub drugi szcze- 


Listy drezdkiśki. 


społecznym szukali pola popisu, chyba 
Mamy przed sobą pierwsze numera no- 


wego pisma wychodzącego w Warszawie 
„Przyroda i Przemysł“, otrzymaliśmy tóż 
początkowe „Niwy* — z obu cieszyć się 
należy. Kierunek poważniejszy, naukowo- 
popularny jest widocznie na czasie, od- 
powiada mu wybornie redagowana „Przy- 
roda i przemysł“, W pierwszych tych kart- 
kach w treść obfitych, do których jako 
dodatek przychodzą „Szkice z życia zwie- 
rzęcego*, głównemi artykułami są: wstę- 

ny Nauka i utylitarność; Głód podług 

ewesa; z dziedziny geologji (początek 
ziemi) Wpływ nauk przyrodniczych na 
ludzkość ; Historyczny rozwój poglądu na 
budowę wszechświata; O ciepliku; O bu- 
dowie chemicznój ciał it. d. Oprócz tego 
mnóstwo drobniejszych wiadomości o- 
swaja z nowemi odkryciami i wynalaz 


głównéj gwarancji prawnopoli- 
skiéj, w duszy jest on apostata, choć po- 
zornie katolik. Otaczają go godni towa- 
rzysze rządowi prałaci: Nemeksza Tupal- 


ski i prałat Momedt z Fulsztyną Herburt. 


wym, postanowił język moskiewski*wpro- 
wadzić do katoliekiego kościoła. Niezga- 
dzających się na to kapłanów w najokro- 


nadaną sobie od rządu. Ostrą-Bramę okra- 


Jakkolwiek bolesne są wyjawienia wła- 


punktów rezolucji nie było trudno a 
snych swych błędów, odkrycia brudów i 


o zgodę. pochodzi to poprostu ztąd, 
że zarówno rząd jak i reprezentant 
delegacji łatwo mogą co do szcze- 


Wiadomości polityczne 
i korespondencje. 
z Litwy. (Ciąg dalszy.) 


(L. N.) Dosyć przytoczyć nazwiska nie- 
gdyś sławnych rodzin w kraju, skarłowa- 


„Przyroda i przemysł* prawie ten sam 
plan sobie wyznaczyła i pierwsze jój nu- 
mera wnosić dozwalają, że go bardzo 
szczęśliwie wykonać potrafi. 


ryzont się rozjaśnia i potęga człowieka 
rośnie. ; 
Dobrowolne zastanie nas 
najzgubniejsze skutki; — światła! woła- 
Na polu nauk przyrodniczych, które|my wszyscy, światła dla ludu, światła 
dziś tak przeważnie są uprawiane, byliś- |dla klas tak zwanych wykształconemi, 
my przez wiele lat bez takiego popularno- |które są ogładzone ale w najstraszniej- 
naukowego pisma perjodycznego, najgłów - szych pogrążone ciemnościach — świa- 
niejsze adobytia ostatnich czasów wcale |tła, gdziekolwiek ożywczy jego promień 
ogółowi naszemu były nieznane, błądzi-|wcisnąć się może. Dozwólmy nietope- 
liśmy zacofani w pojęciach fałszywych o|rzem szukać ulubionych ciemności, przy 
świecie, prawie elementarnych wiadomości |szłość jest w oświacie i nauce. Niech 
pozbawieni. Tymczasem na zachodzie Eu- | Francja, obawiając się przymusowćj na- 
ropy nauka kroczyła olbrzymiemi kroki | uki dla ludu pod wpływem strwożonych 
wspomagając rolnictwo i przemysł coraz] o 
nowemi prawdami. Nie mówiąc już o|rokowi losów, które ją skazują na upa- 
wzniosłym celu nauki, która sama sobą dek niepowrotny; naśladujmy Anglją, 
się płaci — jakąż potęgą jest ona w świe- która głosi, że przymus do nauki nie 
cie życia codziennego, dopomagając ezło- | jest swobody naruszeniem — uczmy lud 
wiekowi do zawładnięcia materją, z którą|i uczmy się sami. Stowarzyszenia dla o- 
duch jego jest w walce nieustannćj! Cała | światy ludu zawiązują się już w Galicji 
wyższość przodujących cywilizacji naro-|i w Poznańskiem, pomnijmy obok tego, 
dów polega na tóm pojęciu, że badanie|że nie sam lud ciemny jest, że i w wyż- 
materji nie do materjalizmu ale do opa- szych warstwach panują ciemności po- 
nowania jéj przez człowieka posługuje. | kryte tylko fałszywym blaskiem zewnętrz- 
Długie wieki człowiek na drodze fantazji, | nym. Wnijdźcie do salonów 
> yda przeczuć, odgadywań, starał się schwy- 
pisma w rodzaju znikłych dziś i niefor-|cić tajemnice przyrody, dziś je zdobywa jlarniejsze pojęcia naukowe, przekonacie 
tunnie przemienionych na Deutsche Warte, |na drodze doświadczenia. Pierwsze kroki się łatwo, Jakie tam jeszcze panują... 
bardzo dobrych i pożytecznych Ergiinzung-|zrobione, metoda ustalona, z każdym| Z 
blätter, które lat kilka wychodziły —ldniem badanie łatwiejszóm się staje, b: 


ze miałoby 


anowanie swe klerykałów, ulega wy- 


1. 
Oddawna zachęcaliśmy do wydawnictwa 


Kraków, środa 351 stycznia. 


AT EErAIzOWIE : M. Dworski, Skład papieru AA Wywiikkowskiego, 
wy "larnowie : Ksiegarnia rosyj 
iuro k 


«w Berlinie, Monachjurm, Zāürichu i St, Gall 
Ceneowie i Sztutgarcizie u Haasensteina & Yoglera. — w Paryżu: Księgarnia Władysława 


oświadczeń — | kryte 
postępki takie zwykłe u słabych, chociaż |Ruch ten odby 
uczciwych ludzi. Większość zaś ducho-|żna go było wówczas już przyjąć za nie- 
wieństwa we właściwój Litwie jest albo mą protestację rzeciwko intrygom rzą- 
obojętna i zajęta interesami swojego bytu|dowym. Potóm p 

matenan Ao tóż du N (ag as bierzmowanie nie zmniejsza pragálado wa 
i k ` ; interesom kościoła i narodu. Na czele tego | ni i i wne- 
się|sadniczym obstawać musimy jako | duchowieństwa stoi ksiądz Żyliński Mo- page z i nota i a 


wy prałat, administrator djecezji wileń-|sza, że wzbraniają im procesji, stawiania 


kładzie ogólną| winna w ręku namiestnika, odpo-|Ten to Żyliński działając w duchu zd. 


— w 


"= 


w nocnych rqbunkach, korzystają z téj 
dążności niemoralnćj rządu i budują swą 
pora na wyuzdanćj bezczelności. 

am gdzie podłość popłaca, tam ona się 
mnoży, jest to pewnik niepotrzebujący do- 


wodzenia. 
Z tego co pr yłem, widoczną jest 
rzeczą, iż lud nie znalazł poparcia w szlach- 
rzy 


cie, ani tóż p du w duchowieństwie, 
zostawiony był sam sobie i czerpał swe 
siły nie w oświacie, bo jéj nie miał, lecz 
w niezepsu jeszcze przyrodzonym in- 
stynkcie. 


W ię deze” prześladowania religijne- 
go lu 


mie rozumiał dobrze, czego chcą 


od niego; zdawało mu się nieprawdopo- 


dobieństwem, aby tenże car, co ich uwol- 
nił z pod jarzma szlachty, porywał się 
na najdroższe uczucia ich duszy. Mówiono 
powszechnie, jak to często praktykuje się 
w ciemnocie, że car tego nie chce, że car 
o tóm nie wić, że to są sprawy urzędni- 
ków carskich; myśl ta powstrzymy wała 
ich od nieprzyjaznych wybuchów. Zkądś 
znowu rozeszła się pogłoska, że tych tylko 
mają zmuszać do prawosławia, kto nie 
był bierzmowanym ; wiadomość ta wydała 
się tak prawdopodobną, że tysiące ludu 
garnęło się do tego sakramentu. A ponie- 
waż biskupa już w Wilnie nie było, o 
mil 40 piebiliymowano do Kowna. Go- 
ścińce wiodące do tego miasta roiły się 
ludem, w Kownie ulice literalnie były po- 
odzcczywającemi pielgrzymami. — 
wał się w 1865 roku; mo- 


iedy się przekonano, że 


krzyżów i innych kościelnych obrządków, 
że kapłanom nie pozwolono mówić nawet 
według woli i potrzeby ludu, lecz według 
drukowanych rządowych książek, wów- 
czas lud postanowił wyłożyć swą krzyw 
samemu carówi. Jakoż w 1867 r., kiedy 
car był w Wilnie, mnóstwo włościan przy- 
było do.tego miasta, a spotkawszy prze- 


pniejszy sposób prześladuje, mając władzę |jeżdżającego cara, zarzucili go swojemi 


prośbami. Prośby jedno głosiły, „że my 
nie chcemy prawosławia, że nas namową, 
przemocą lub gwałtem nawrócono, że 
chcemy być katolikami i prosimy o po- 
zwolenie powrotu do pierwszćj religji i o 
zaprzestanie prześladowania“. Zdumiał 
się zapewne car, odczytawszy takie rosz- 
czenie. Nazajutrz zwołał wójtów gmin, 
którym powiedział (o czóm głosiły gazety, 
nie tłumacząc jednak powodu tych słów), 
że wszystko, co się odbywa w tym kraju, 
odbywa się za wiadomością i rozporzą- 
dzeniem carskim, że kto raz już przyjął 
prawosławie, powinien już w niém pozo- 
stać na zawsze, bo car tak chce. Takie 
kategoryczne i stanowcze wyrazy, osta- 
tecznie zerwały dotychczasowe dobre sto- 
sunki ludu z rządem. Otworzyły się oczy 
włościanom, wiarą w'dobroć cara znikła. 
Odtąd rozpoczynają się uporczywe demon- 
stracje, ludowe poruszenia, które coraz to 
dalój rozszerzają, coraz to większe przy- 
bierają rozmiary. 

Opisywać szczegółowo ten ruch ludo- 
wy w obecnych czasach, prawie jest nie- 
podobieństwem, dla braku ipa i bo pi- 
sma moskiewskie z-rzadka kiedy dono- 
szą o tém, potrzebaby chyba wszędzie się 
znajdować i na miejscu już wywiadywać 
się o tych pojedynczych wybuchach, co 
jest niepodobieństwem. Nie zweca 
jednak przyszłości, ani przesadnie przed- 
stawiając ważność tych poruszeń, trzeba 
jednak przyznać, że to jest fakt wielkićj 
doniosłości dla kraju; są to bowiem pier- 


dzo miłych „Wspomnień o życiu towa- 
rzyskióm w Warszawie“ pani Pauliny Wil- 
końskiej. Wielu czytelników zna je z je 
dnego z pism poznańskich, w któróm czę- 
ściowo ogłoszone były, lecz w całości 
zebrane zyskują. Dla tych co pamiętają 
domy p. Lewockiej, Łuszczewskich, Na- 
kwaskiej, Wójciekich, Maciejowskich, Jó- 
zefa Korzeniowskiego, równie miłego do: 
mu gospodarza jak znakomitego poety, i 
tyle innych gościnnych salonów, w któ- 
rych skupiało się nietylko towarzyskie, 
lecz literackie, artystyczne, duchowe ży- 
cie Warszawy i Królestwa, wspomnienia 
pani Wilkońskiej będą najmilszą książką 
ich własne wspomnienia wywołującą. Ci 
co nie znali Warszawy między 1832 a 
1860 rokiem, tu ją znajdą. Ileż postaci 
powraca nam tu z zapomnianemi twarza- 
mi! ile niegdyś tak popularnych pogada- 
nek, konceptów, trafnych sądów, któreby 
na wieki zapomniane były, odżyją na 
tych kartkach. Z wielką prostotą i żywo 
bardzo opowiada p. Wilkońska, a w o- 
góle z tą serdecznością niewieścią, która 


, zawiążcie|zawsze woli widzieć jasne strony niż u- 
rozmowę, któraby potrąciła o najpopu- | jemne. Niestet 


! ostatnie wiekują i prze- 
chowują się łatwićj, dobrych mało kto 
bez wskazówki dojrzy. Pani Wilkońska 


innéj sfery, z przyjemnością oznaj- obiecuje nam wspomnień tych cią dal- 
mujemy o wyjściu w osobnćj odbitce bar- | szy, 


którego z niecierpliwością oczekiwać 


ksiegarnia J. Czecha, handel Wierzuchowskiego i biuro komisowe Jakóba 
emcyńólu : Księgarnia braci Jeleniów. 

omisowe Jakóba Geldwassera ul. Grodzka Nr. 70. Bióro zleceń A. P, Świerczewskiego i Spółki przy Ulicy Szewskićj N. 207 — wre Lwowie 
z Administracją Dziennika Poznańskiego.— "ww 
© ; Rudolf Mosse München, 


<A7Fieciniu : Haasenstein & 
Windenmachergasse, 
Mićkiewicza „Librairie de Luxembourg rue de Tournon 16.“ 


dę |skie usługi. Wy 
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Goldwassera ul. Grodzka Nr. 70. Biuro zleceń A. P; Świerczewskiego 


Vogler, Neuer Markt Nr. 11. — Oppelik Wolłzeile Nr. 22. 
3—W Eranaburgu, Frankfurcie nad Menem, 


— Rudolf Mosse, 
Berlinie, 


wsze po roku 1863 przeciwieństwa jakie 
rząd spotyka i to ze strony gdzie naj- 
mniej się tego mógł spodziewać. Z tego 
niedostatku źródeł, trudno określić gdzie 
i kiedy powstał ten opór. Zapewne je 
dnak nastąpiło to przed 1869 r. W tym 
roku albowiem widzieliśmy już głośny 
wypadek w Cytowianach na Żmudzi. Rząd 
kazał miejscowy kościół zapieczętować 
lud nie dopuścił do tego, przepędził ase- 
sora sprawnika. W liczbie kilku tysięcy 
przez kilka tygodni obozował pod koś- 
ciołem zmieniając się pokolei. Nie zmu- 
siły do rozejścia się ich ani groźby, ani 
namowy, nawet sprowadzenie kilkuset żoł- 
nierzy. Lud jedno tylko twierdził chyba 
po trupach naszych zabierzecie nam koś- 
ciół. Widocznie jednak nie było zamia- 
rem rządu rozdrażnianie włościan, dotych- 
czas tak faworyzowanych; odstąpiono bo- 
wiem od pierwotnego zamiaru i kościół 
pozostał nietkniętym. W tymże czasie po- 
wstała tendencja rządowa wprowadzenia 
moskiewskiego języka do obrządków ko- 
scielnych. Wydrukowane po moskiewsku 
rytuały i rozesłane kapłanom, wielu z nich 
zachęceni przykładem księdza Piotrowi- 
cza, nie przyjęło, wielu zaś wystraszo- 
nych nie tyle z intencji złój ile z bojaźni 
poprzyjmowało że czas zażegna straszną 
tę burzę dla ich sumienia, ale wielu po- 
przyjmowało w nadziei otrzymania wyż- 
toś posad, orderów i nagród. Rząd w 
swych zamiarach silnie był wspieran 
przez apostołów narodowych i katolickie 
na czele ich stał wyżej wspomniany ks. 
Żyliński. Ten nadzwyczaj surowo się ob- 
chodził z nieposłusznemi kapłanami, 08a- 
dzał ich na rekolekcje, wysyłał z kraju, 
ztrącał samowolnie z posad zajmowanych, 


brników nas zaprzedałeś, damy ci dwa 
razy tyle tylko nie bądź podłym*. Te 
słowa zelektryzowały publiczność, rzueo- 
no się ku kazalnicy ksiądz zaledwo miał 
czas umknąć. Crie rój śledztwo, za- 
pytywano kto mówił te wyrazy, kilkuset 
z ładu przyznało się do nich. Zaniecha- 
no dalszych poszukiwań, a w trzy tygo” 
dnie potóm, tenże sam ksiądz wystąpił z 
kazaniem polskiém — lud zwyciężył 
(Dokończenie nastąpi.) 


Lwów 29 stycznia. 

K. Komitet do zbierania składek na 
szkoły ludowe, ukonstytuował się wczo- 
raj, wybierając przewodniczącym p. Al- ] 
freda Młockiego, zastępcą p. Aleksandra | 
Jasińskiego, wiceprezydenta miasta Lwo- Ę 
wn. W tych dniach pojawi się odezwa 
komitetu, wzywająca do składek i nastą- 
pi równocześnie mianowanie delegatów 
w powiatach i komitetów w miastach więk- - 
szych. Słusznie możnaby zarzut uczynić 
komitetowi, iż tak powoli czynności jego 
postępują naprzód, spodziewać się można 
jednak, iż obecnie po dokonanym wyborze 
przewodniczącego, gdy zatóm jest już ktoś, 
na kogo specjalnie sp. będzie odpo- 
wiedzialność, sprawy pójdą szybcićj i z 
większą energją, a ofiarność kraju doko- 
na reszty. 

Lwowski korespondent Czasu poruszył 
kiedyś kwestję karnawałową, która tu 
we Lwowie była tak jak i u was powo- 
dem licznych sporów, chociaż z większą 
może jednomyślnością u nas się objawiła 
opinja publiczna w tćj mierze. Wspomnio- 
ny korespondent uderza na objawioną tu 
itana : Ą dążność zniżenia poziomu uciech karna- 
wytężał wszystkie siły, aby powiększyć | wąłowych i zaniechania głośnych zabaw. 
liczbę odstępców. Rzą dał mu najobszer-| Twierdzi zarazem, że opinja publiczna 
niejszą władzę, wezwano go do Peters- bynajmnićj za tóm nie jest, i że przeci- 
burga, gdzie car i następca tronu przyj-|wnje, gdyby na posiedzeniu klubu po- 
morał. go-z honorami. To mu dosa |stępowego komisare, rządowe nia aye 

ardziej ZAWT ciio B Pwo 1 o a 0) BA car- rzeci d skusji, ł b 4 fiesaw 
obraził sobie, że jest wy” iE E A ujia aowi Błotnie- h 
soką osobą kazał nawet duchowieństwu kiego w tój sprawie postawionemu. Że 
podpisywać adresa winszujące mu Za8Z-|tak nie jest, że przeciwnie opinja publiez- 
czy tów carskich, a chcąc okazać większą | na bardzo jest niechętną Karnawałowi, 
rosę gorliwość, nalegał na tych co przy- dowodzą najlepićj fakta. Już miesiąc kar- 
jęli moskiewskie rytuały , aby co najprę-|pawału się kończy, a o żadnym dotąd 
dzej wprowadzali projektowane reformz, | palu publicznym nie słychać, a i prywa- 

tnych zabaw tego roku bardzo mało. 


sam jednak nie ośmielił się śpiewać w 
katedrze po moskiewsku, chociaż katedra | Miasto zupełnie nig ma zapustnój fizjo- 
nomji, a kto porówna ogromny ruch ze- 


w leńska od lat kilku w czasie nabożeń- 
stwa pozostaje pod ścisłą opieką policji szłorocznych zapust z ciszą tegoroczną, 
pewno nam przyzna słuszność. Reduty 


a to w celu zabezpieczenia osoby Żyliń- 
skiego i jego towarzyszy, od nieprzyja- | prawie puste, nie mówiąc już nie o ja- 
kości tój publiki, która na nie uczęszcza. 


znych wystąpień publiczności. W krótce 
Wreszcie, zapowiedziany na jutro wielki 


więc usłyszano po raz pierwszy na Litwie 
w niektórych świątyniach katol. język mo-| pa] u prezydenta miasta, został YE 
ny, nie z innéj przyczyny, jak tylko dla- 


skiewski. Straszna i bolesna była to chwi- 
tego, iż się cała opinja publiczna prze- 


la, gdy ten złowrogi dla nas język wdzie- 
rał się w ostatnie miejsce przytułku na-| ciw niemu stanowczo oświadczyła. Wobec 
szćj narodowości. A jeżeli dotychczas ję- |takjej jednomyślności opinji, Śmieszne kę” 
zyk utrzymał się w świątyniach to wy- prawdziwie są głosy tych, którzyby dziś 

łącznie zawdzięczamy ludowi, który Się |jęszcze chcieli obudzić zamarłe duchy © 
arnawałowe i wmówić w nas, że ro 


stanowczo oparł temu gwałtowi ; szlachta 
bowiem niezdobyła się na żadną protes-|1872 stosownym jest do wyprawiania ba- j 
lów i hucznych zabaw. Co zaś do twier- 


tacją. W Święcianach mieście powiato- 
dzenia, iż wspomniany wyżćj wniosek 


py gubernji wileńskiej gdy ksiądz eg" 
czął mówić po moskiewsku kazanie, lud | Błotnickiego przyjęty był ze śmiechem, 
prosty począł go łajać, besztać i zmusił jest to M at której jako świadek 
do opuszczenia kazalnicy. Wnastępną nie-|paoczny zaprzeczyć mogę stanowczo. 
dzielę powtórzyło się moskiewskie kaza- | Daremnie korespondent sili się wniosek 
nie, lud tłumnie zaczął wychodzić z koś-|ten ośmieszyć i podnosi przeciw wnio- 
cioła; próżno władza policyjna wstrzymy” |skodawcy zarzut, iż się narzuca opioji na 
wała wychodzących złamano ją, a gdy sędziego; fakta dowodzą, że w tym wy- 
padku orzeczenie nie byłoby z góry na- 


w gorliwości sprawnik swą własną osobą 
rzuconym sądem, lecz prostém tylko skon- 


zastąpił ludowi, nie zważano nawet na 
jego wysoką godność i tak go trącono, |statowaniem tego, co już poprzednio opi- 
nja powszechna orzekła, a zatóm popár- 


że rękę mu złamano, czy też wywichnięto. 
ciem tylko opinji, czynami już dawno 


objawionój. 


Na trzecią niedzielę takieżsame kazanie 
powtórzyło się, wówczas ktoś z tłumu się 
odezwał: „Judaszu powiedz za wiele sre- 


-— 


będziemy. Prosilibyśmy tylko, by nie 
skąpiła nam szczegółów i szerzćj się roz- 
ciągnęła o osobach znanych, o wszyst- 
kiém co ich dotyczy. Drogocenny to ma- 
terjał będzie dla przyszłego historyka 
tych dni, których całe życie skupiało się 
w tych właśnie, sferach, bo inne były 
mu zamknięte. Załujemy, że nie może- 
my obszernićj jeszcze © Wspomnieniach 
pomówić, lecz będą one w ręku wszyst- 
kich... _ 

„Echa nadwiślańskie* Lenartowicza, o 
których pisaliśmy obszerniej w „Tygo- 
dniu“, dając z nich wyjątek, ukazały się 
już (t. 1.) u Żupańskiego. Przypisał je 
poeta nieznajomym co Polskę jeszcze ko- 
chają. Całe téż są tém uczuciem na- 
tchnione. 

Przerzucając je czasem zda się, że to 
chyba nie dziś czuto i śpiewano, ale tam 
na obczyznie, w tęsknicy zachowało się 
wszystko, z czóm lirnik wywędrował z do- 
mu. Nie nie uronił po drodze, brzmi mu 
gęśla jego temi tony, od których. nasze 
już serce i ucho odwykło. Tak tu, bliżój 
Polski, nikt już nie nuci... tak już starćj 
macierzy po dawnemu nikt nie kocha... 
tylko poczciwy lirnik, który śpiewa i 
rzeźbi na chwałę Bogu i swćj ziemi. 

J. I. Kraszewski. 


MOWA 


wypowiedziana publicznie 
przez 


Katarzynę z lordów Stanleyów hrabinę 


AMBERLEY RUSSEL 


księżnę Bedford na wielkim meetingu 
w Londynie. 
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(Ciag dalszy.) 


Więcćj niż 30 lat minęło, jak pan de 
Torqueville jeździł do Ameryki, może 
w swym czasie nie tak jak teraz ezuć 
się dawał szybki rozwój idei demokraty- 
cznéj w téj właśnie części życia społe- 
cznego. 

Obecnie upominają się kobiety i o swo- 
body polityczne, których zaprzeczenie 
jest dla nich niejako piętnem niższości 
moralnćj. — Niepodobna, aby to dłużój 
trwało, naród złożony z ludzi uznają- 
cych w kobiecie istotę zupełnie sobie ró- 
wną, nie zniesie u siebie niesprawiedliwo- 
ści, skoro cały naród o jéj istnieniu się 
przekona. 

Gorące i szumne pochwały oddawane 


4, 
` y ~ ; s - „AB 


Wiedeń 26 stycznia. 
| p Widocznie centraliści zakłopotani, 
co się stanie z projektem rządowym złą- 
soea sprawy „ugody gal.“ z ustawą do- 
piere wyrobić się mającą, a mającą na 
_ celu zapewnienie sobie pełnćj 1ady pań- 
stwa przez nowellę ad hoc; możnaby tę 
ustawę nazwać „utylitarną*, bo nie jest 
właściwie koniecznością. Organ główny 
téj partji N./r. Presse sam właściwie nie 
wie, co ztym fantem robić, i z artykułu 
jéj wstępuego widać, że i w łonie wier- 
nokonstytucyjnych niema jeszcze powzię- 
tej decyzji, czyli na serjo wypadnie się 
zająć ustawą, która według zdania młod- 
szych orłów parlamentarnych w Czechach 
i Morawji mogłaby zrobić skutek wręcz 
przeciwny, gdyby w sferach decydujących 
znowu pomyślano o zmianie systemu po- 
_ litycznego. 

Mówiąc o tćj ewentualności, zaznaczyć 
wypada pogłoskę dzienników niektórych 
zagranicznych, jakoby ministerjum Auers- 
perg mnićj miało faworu jak przedtem 
u góry; prawdę jednak mówiąc, trzeba 


= wyznać, że tu w kołach rozmaitych po- 


litycznych i z rządem w styczności będą- 
cych nie a nie o czómś podobném nie 
ba: 


Co się tyczy zaś czynności parlamen- 
tarnych, to dotychczas mińisterjum umia- 
ło jakoś tak manipulować z różnemi frak- 
cjami liberałów, że jak się z wydziału, 


e w którym traktowano kwestję dotacji na- 


u 
k 


cieli religji, pokazuje, zawsze się 
czy na kompromisie. 
N. fr. Presse słusznie powiada, że nie 
_ jest to rzecz tak bardzo niepodobna do 

rawdy, żeby nie miano zmienić systemu; 
konkluduje jednak, że wszystkie dotych- 
czasowe wstrząśnienia na niekorzyść cen- 
tralistów nie byłyby miały miejsca, gdy- 
by nie ich własna wina. teorji nie 
można zaprzeczyć, że rządy w Austrji 
upadały przez własną winę; ale winy tćj 
szukać trzeba w realnych stosunkach, 


| które zapoznawano mimo opozycji i przed- 


stawień rządzonych. Nie w tóm wina 


' ni Schmerlinga, ni Giskry-Herbstów, że 


nie przestrzegali 


p isanéj ustawy, ale 
że mało zważali, 


ub wcale nie zważali 


| na potrzeby, na postulata żyjących w Au- 


i ludów, a to począwszy od węgier- 


8 skich aż do ostatnich zamieszek. 
= Czyli będzie dodatni rezultat z prac 


 wydziałowych, o ile te dotyczą rezolucji? 
dziś naturalnie powiedzieć trudno, ale z 
usposobienia ludzi czujących się teraz 
silnymi i zanadto mających pewności sie- 
bie, sądząc, aei aż rokować sobie 


| rezultatu rzeczywiście dodatniego. 


Wiedeń. Dzienniki wiedeńskie bardzo 
różowo zapatrują się na sprawę ugody 


= m Galicją i nie wątpią, że tymczasem nie- 


zawodnie przyjdzie do skutku stanowcze 
porozumienie się z Polakami a rządem 


3 zum przez większość izby. Pod- 


mitet Konstytucyjny, jak przypuszczają, 
 jeszezo-wtym tygodniu ukończy swoją 


__ pracę. 
Projekt reformy podatkowćj ma być 


F 
= 
s 


także jeszcze w ciągu bieżącćj kadencji 
_ przedstawiony radzie państwa i to w dru- 


| | tójże połowie. Minister skarbu czyni 


uż wszelkie potrzebne do tego przygo- 


towania. i 


i = _ Peszt 27 stycznia. Dzienniki tutejsze 


U 
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_ ogłoszą memorjał stronnictwa narodowe- 


Bo. 


ry powiada, że stronnictwo naro- 
stanowczo musi wystąpić przeciw- 
o przypuszczeniom, jakoby chciało za- 
orzeczać lub zbijać prawnopolityczną łą- 


" czność Kroacji z koroną węgierską, któ 


ora dee przecież koroną Kroacką. 


= R 


_ Btronnictwo narodowe obstawało za- 
ze za łącznością z Węgrami, równie 
i za rzeczywistą i nierozerwaną łą- 
znością korony węgierskiej z innymi 
rajami Jego Ces. Mości. 
Ustawa ugodowa z roku 1848 tycząca 
Węgier i Kroacji nieczyni zadość warun- 


kom naszego bytu narodowego. Prawno- 


- polityczna strona sprawy kroackićj nie- 


może być prawomocnie załatwiona bez 
iału reprezentacji Pogranicza wojsko- 
o a potrzebny jest także udział Dal- 
macji przy rozwiązaniu pytań prawnopo- 
itycznych obchodzących Kroację i Sla- 
onję. 
Niech więc ministerstwo poprze u 'ko- 
rony prośbę, by paragrafu ustawy ugo- 


dowej, dotyczące nienaruszalności i cało- 


ści kraju, corychlćj wykonane zostały. 
" Nieby bardzićj nie uspokoiło stronnie- 


p- de Torqueville kobietom amery- 
kańskim, będą jak sądzę, dostatecznóm 
uspokojeniem dla tych, którzy się lękają 
by rozwój wolności, wiedzy i władzy — 


= mie wyrodził tego groźnego potworu, zna- 
" nego pod nazwą: blue stochóna lub 


sawanthi (bas bleu). 
Miss Martmeau zauważyła zresztą wy- 


A bornie w swojem dziele: „Ilonschold Edu- 


on* (Wychowanie domowe) jak bez- 
ara yat zarzut, że nauka czyni ko- 
y ni 


olaemi do czysto ` níewieścich 


= zajęć, i pyta czy znajdujemy, że mężczy- 


i mnićj dobrze doglądają kantorów 
roich magazynów dla tego, że umysł 
zbogacony jest wiedzą a zdolności 
ażną nauką wzmocnione. Zaświadcza 
ytem, że domy najgorzćj zarządzane, 
żą zwykle do najmnićj oświeconych 
obiet. 

Doprawdy, zdaje się tak doskonale do- 
edzioném, że ulepszenie socyalnéj po- 
cji kobiet musi w nich wyrodzić wię- 
że szanowanie samych siebie wię- 

kszą niezależność, a tém samém prakty- 
ność i radność, i że La r. potrafią od- 

powiedzieć co raz to większym wymaga- 

om mężczyzn, że dziwić = tylko po- 

ba jak myśl przeciwna, zdania sprze- 
owstać mogły kiedykolwiek. 

obieta również jak i silniejszy jéj 

warzysz jest najpierwćj istotą ludzką, 


twa narodowego, jak rychłe powołanie 
reprezentacji Pogranicza do sejmu Kro- 
ackiego. 

ądamy, by władze kroackie i insty- 
tucje zostać mogły w Riece, by fundacje 
i fundusze kroackie oddzielono i wyda- 
no. Przy rewizji ugody ma być uchwa- 
lona niezawisłość rządu kroackiego od 
węgierskiego ministerstwa co do spraw 
samorządu a ban Kroacki nie ma być 
nadal prezydentem najwyższego trybuna- 
łu sądowego. 

Reprezentację w sejmie węgierskim na- 
leży uregulować a obok bana jeszcze 
trzej inni urzędnicy muszą być odpowie- 
dzialnymi przed sejmem kroackim w 
sprawach samorządu. 

Należy także zmienić obecny system 
ryczałtowy co do finansów, nim zaś to 
nastąpi dochody z lasów Pogranicza nie- 
powinny być używane na mocy jedno- 
stronnego postanowienia. Abyśmy mogli 
mieć zaufanie niech będzie postanowio- 
ny rząd, mający zaufanie stronnictwa na- 


Poz PE" a WE a a reż 


pewnego uczonego cudzoziemca, a to ze 
współwiną zarządu tego zakładu. Miano 
„przez podchwycenie* wysłąć w ostatnich 
latach do Berlina „nieoszacowanćj war- 
tości“ rękopisma, „jako stare szpargały* 
i że te rękopisma dotąd nie zostały zwró- 
cone do zbiorów bibljoteki. Aby odpo- 
wiedzieć na te zarzuty, dajemy tu wykaz 
dokładny wszystkich dzieł, powierzanych 
kolejno uczonemu niemieckiemu z data- 
mi wydania, jak również ich zwrotu. Do- 
dajmy do tego, że ta wypożyczka i te 
wysyłki, według zwyczaju zachowywane- 
go we wszystkich bibljotekach Europy, 
odbywały się zawsze za pośrednietwem 
p. ministra spraw zagranicznych i p. am- 
basadora francuzkiego w Berlinie, i że 
rękopisma, tak przy wysyłce jak i po- 
wrocie, składano w portfejlu kurjera spraw 
zagranicznych, Nakoniec nic nie wysyła- 
no po d. 5 lipca 1870 r., w którym to 


dniu wszystkie wypożyczone manuskrypta|z danego słowa dla braku potrzebnej ilo- 


jak najskrupulatnićj zwrócono.* 
— |Komisja reorganizacji armji] 


rodowego. Zresztą będziemy wyrozumia- | powzięła temi dniami postanowienie wiel- 


łymi na możliwe zarzuty. 


Francja. 


(Posiedzenie zgromadzenia 
narodowego z d. 24 bm.) rozpoczął 
p. Naquet ze skrajnego stronnictwa wnio- 
skiem, dla którego żąda uznania nagłości. 
„W miesiącu lipeu 1870 r. — mówi 
Naquet — Ludwik- Napoleon Bonaparte 
wypowiedział wojnę, nie będąc do nićj 
gotowym. Wojna ta rozpoczęta była w 
widokach dynastycznych. Pociągnęła ona 
za sobą śmierć znacznćj liczby obywateli, 
stratę dla Francji blizko czterech depar- 
tamentów i ciężar 5 miljardów wynagro- 
dzenia do zapłaty Niemcom. (Głos: a o 
4ym września pan nic nie mówisz!) Nie 
mówię nie jeszcze o tém wszystkićm, co 


kićj wagi: przyjęła zaciąganie się warun- | łaski ich Esty i Łotysze wyznania prawo- 
|kowe roczne do wojska. Odtąd, jeżeli 


zgromadzenie uchwałę tę zatwierdzi, mło- 
dzież wykazawszy się z odebrania pewaćj 
nauki, będzie upoważnioną do pozosta- 
wania pod bronią tylko rok jeden, z wa- 
runkiem zaopatrywania się swym kosztem 
w odzież i życie. Postanowienie to, obok 
służby w wojsku przymusawój i osobistej 


p. wszystkich obywateli fizycznie zdolnych, 


będzie główną dźwignią, zapomocą której 
podniesie się chwilowo upadły naród. 

Z drugićj strony komisja niepotrzebnie 
nazaaczyła czas zwykłćj służby w armji 
na lat dziewięć, a czynnćj na lat pięć, 
kiedy T lat w rezerwie, a 4 lata w czyn» 
nćj służbie powinnyby starczyć na do- 
stateczae uformowanie żołnierza. 

Komisja nakoniec odrzuciła stanowczo 
wolność zamiany i zastępstwa wyciągnię- 


potrzeba było dla urządzenia obrony. |tych numerów, z wyjątkiem młodzieży 


Wszystkie te nieszczęścia są nie do po- 
wetowania. Z drugićj strony wojna jest 
narzędziem despotyzmu:; 
mysł i handel i cofa wstecz cywilizację. 


Francja nie może zapomnieć rozbioru liguryjskiej. 


swego kraju. Potrzeba, aby przez swych 
reprezentantów oświadczyła, że nikt nie 
może się uchylić od praw, jakkolwiekby 
wysoko był kto postawiony, i Ludwik- 
Napoleon Bonaparte musi być poddany 
pod artykuły 1382 i 1383 kodeksu cy- 
wilnego, które mówią, że ten jest odpo- 
wiedzialny, przez kogo szkoda wyrządzo- 
ną została, czy ta szkoda jest skutkiem 
niedbalstwa lub też nieroztropności. (Głos: 
a ludzie 4go września? — Inne głosy: 
przyjdzie kolej na jednych i na drugich.) 
Ludwik-Napoleon Bonaparte sam w swej 
konstytucji z r. 1852 uznał swą odpo- 
wiedzialność; z tego więc powodu powi- 
nien być stawiony przed sąd przedsta- 
wicieli kraju, którzy w tćj mierze jedy- 
nie są kompetentni. 

Pan Naquet proponuje zatóm projekt 
prawa, którego treść następująca: 

Art. 1. Zgromadzenie narodowe oświad- 
cza, że Ludwik-Napoleon Bonaparte pod- 
padł odpowiedzialności, którą sam uznał 
w artykule 5ym konstytucji. 


Art. 2. Dobra Ludwika-Napoleona Bo- | 
|jątków, zresztą własność ziemska należy 


napartego zostaną zasekwestrowane i wy- 
stawione na sprzedaż. (Kilka głosów: na- 
zwiska wnioskodawców!) Wniosek jest 
podpisany przez p. Millaud i przezemnie, 


niweczy prze- dniem 


| 


$ 


powołanéj do służby na morzu. 

— [Telegrafują z Nizzy| pod 
25 b. m. o nieszczęśliwych wy- 
padkach, jakie miały miejsce na kolei 
Jeden pospieszny pociąg spadł 
w przepaść przebywając wąwóz Col de 
Braus; mówią, że wszyscy zginęli. Inny 
pociąg, wskutek zerwania mostu, wpadł 
w rzekę Brague, wskutek czego jest 6 
osób zabitych, a 7 rannych. 


Ztossja. 


go nad Łotyszamii Estami.) 
Włościanie wewnętrznych gubernji ros- 
syjskich, po wyzwoleniu z poddańczćj za- 
leżności, otrzymali także i grunta pod 
pewnemi określonemi prawem warunkami, 
W gubernjach nadbaltyckich włościanie 
otrzymali wolność osobistą, a tylko w do- 
brach rządowych są stałymi, dziedziczny- 
mi właścicielami ziemi, na którćj mie- 
szkali; oprócz tego w zbyt nielicznych 
dobrach prywatnych zamożaiejsi włościa- 
nie wykupili grunta od obywateli. 
Oprócz tych więc nader rzadkich wy- 


do szlachty. Szlachta wyłącznie niemiec- 
ka wydzierżawia czasami większa, obsza- 
ry ziemi włościanom-dzierżaweom, któ- 


odpowiada p. Naquet. Nie jest to tylko jrych w każdym razie bardzo niewielu. 


zwykły środek fiskalny. Jest to odpo- 


wiedź zgromadzenia na zuchwalstwo szaj- 


Większość zatóm ludności jest bezrolną | 


i oddaną na łaskę szlachty niemieckićj. 


ki bonapartystów, która pozwala sobie j Położenie takiego parobka jest bardzo 


podnosić głowę w kraju. Nawet dziwoćm 
jest, że „znowu po wstydach cesarstwa 
widzimy tworzące się stronnictwo bona- 
partystów we Francji. Ządam nagłości; 
nie chcemy, aby dłużej ci bonapartyści 
siali niezgodę w kraju. (Wrzawa i zgiełk.) 
Mamy prawo powiedzieć, że ze stanowi- 
ska rozejmu Bordeaux, partja bonaparty- 
styczna nie powinna istnieć.“ 

miechy i różne wykrzykniki zakoń- 
czyły mowę pana Naquet. 

Poddany pod głosowanie wniosek jego 
upadł znaczną większością. Tylko skraj- 
na lewica głosowała za nim. 

Zgromadzenie przeszło następnie do 
dalszych spokojnych rozpraw nad mary- 
narką kupiecką. 

—(W sprawie wypożyczanych 
książek p. Mommsenowi) pisze 
„Dziennik urzędowy“: 

„Niedawno jedno z pism nie lękało się 
twierdzić, że popełniono prawdziwą kra- 
dzież z bibljoteki narodowćj na korzyść 


du, równość przywilejów i toż 
samo godło życia. Oto jest wszyst- 
ko czego żądamy. 


smutne: włościanin-gospodarz albo oby- 
wateł, u którego parobcy się najmują, 


dają zwykle tak małą płacę, że ROSE. 


zaledwie może się utrzymać, zwłaszcza 
jeżeli ma rodzinę. 


tam jednak doznają z początku bardzo 
wiele przykrości, zanim się nie obeznają 
z językiem i warunkami miejscowemi. 
Stan włościan-gospodarzy jest nieco le- 


| ps2, chociaż bez dostatecznćj gwarancji 


i pewności jutra. Po skończonym termi- 


inie dzierżawy właściciel może mu pod- 


nieść dzierżawę lub poprostu z nićj usu- 
nąć, pomimo znacznych nieraz nakładów 
robionych przez dzierżawców. W nadbal- 
tyekich prowincjach * wszystkie zabudo- 
wania gospodarcze, bydło, narzędzia rol- 
nicze, w ogóle cały prawie inwentarz nie 


sytetu z wyraźnóm zastrzeżeniem, że -tak 


samo jak studenci mężczyzni poddaną 


Spodziewam się, że to nie wywróci ca-j będzie prawom wpisowym, ustawom uni- 


łego ładu społecznego i że nie często 
widzieć będziemy męża w położeniu pa- 
stora, Hookera, który w r. 1585, przyj- 
mując odwiedziny dwóch starych szkol- 
nych przyjaciół, przepraszał ich, że musi 
przerwać rozmowę dla zakołysania dziec- 
ka. Często powtarzające się przerwy — 
skłoniły gości do prędkiego zakończenia 
wizyty. f 

Jeżeli niektóre kobiety, podobnie jak 
pani Hooker, zaniedbują właściwe sobie 
zajęcia, to zdarzało się przedtem jeszcze 
nim o emancypacji mówić zaczęto i nie 
wątpię zdarzy się jeszcze nieraz, 
ale wyższe ukształcenie stworzy więcój 
inteligentnie pracujących pań domu. 

Nie wiele znajdziemy podobnych p. 
Hooker, która (z radością to mówię na 
popieranie mego zdania), była żle wycho- 
waną i ograniczonych pojęć kobietą. 

Dla ulepszenia wychowania dziewcząt 
dużo jest jeszcze do zrobienia. Taż sama 
droga uniwersyteckiego kształcenia się — 
powinna im być otwartą, dziewczęta po- 
winny też korzystać z uposażeń, stypen- 
djów i przywilejów naiwersyteckich. Ja- 
ko dokonalny przykład krzywd, jakich 
w tym względzie doznają kobiety nad- 


jącą naturę prawa i obowiązki czło-|mienię tu Miss Pechey, jedną z pań, 
; wolność w obraniu zawo-|które kończyły nauki w uniwersytecie | 


wersytetu, egzaminom i kursom. 

Prelekcje dla kobiet miały się odby- 
wać w oddzielnych godzinach. — Miss 
Pechey dopełniła wszystkich warunków, 
przeszła egzamina i była trzecią z kursu 
chemii, liczącego 236 słuchaczy. Kurs 
chemii rozporządzał czterma stypendjami 
przeznaczonemi do rozdania między czte- 
rech najpierwszych studentów. Bardzo na- 
turalnie spodziewała się otrzymać jedno 
z nich, ale o dziwy! odmówiono jćj te- 
goż -z powodu, — że nauka (z rozkazu 
władz uniwersyteckich) była jéj udziela- 
ną w osobnych godzinach. — Senat, do 
którego apelowała, potwierdził tę odmo- 
wę, chociaż zadecydował, że kobiety mo- 
gą otrzymać patenta z ukończenia nauk 
uniwersyteckich. Czy jest to dobróm i 
sprawiedliwem ? Albo, czy można się tém 
chlubić, że Miss Garret Angielka, musia- 
ła udawać się do Paryża i w obcym za- 
granicznym uniwersytecie uzyskać sobie 
dyplom lekarski i stopień naukowy, któ- 
rego jéj w kraju odmówiono. 

Zdaniem zaacznćj liczby mężczyzn — 
praca nie jest pożądaną dla kobiet, zda- 
niem wielu innych jest niepotrzebną. 

Ale gdybyśmy obu tym zdaciom przy- 
zaali prawdę, gdybyśmy nawet uznali — 


Edynburgskim. Przyjętą była do. uniwer 
że kobiety nigdy nie są zuurzone ie 


KRAJ z środy 31 stycznia. 


(Położenie ludu w nadbaltyc-|Pstom i Łotyszom obiecał rozdać 8,000 
kich prowincjach—opieka rzą- dziesięcin ziemi, zastrzegając nadal Je: 
du i społeczeństwa rossyjskie-;5Zcze większe dobrodziejstwa. 


|najętych powozów. Dziedzińce watykań- 

W skutek bezrolnego położenia Esto- {skio pełne były najgorliwszych ultramon- 
wie i Łotysze z nadbaliyckich prowincji |tanów, którzy się tłumnie zbiegli dla po- 
tłumnie udają się w głąb Rossji, gdzie; witanią carskiego brata. W. książę ser- 
się spodziewają otrzymać grunta na ko- |decznie był przywitany przez członków 
rzystniejszych 1 pewniejszych warunkach; | „Towarzystwa dla interesów katolickich* 


"Gmi JĄ 


RE 


piezki; który ją zaprowadził do Piusa IX. 
Posłuchanie trwało blizko godzinę. Wiel- 
ki książę, jak powiadają, złote góry obie- 
cywał, prosząc o zaprowadzenie moskiew- 
szczyzny w kościele katolickim w zabra- 
nych krajach. Co zaś papież na to wszy- 
stko odpowiedział, nie wiem. Wychodząc 
od Jego świętobliwości, w. książę Michał 
sam jeden wstąpił do kardynała Antonel- 
lego i zostawał z nim długo sam na sam, 
rozmawiając po przyjacielsku i całkiem 
poufnie. Wychodzącego kniazia katoli- 
cy, napełniający dziedzińce Watykanu, 
witali znowu hucznemi okrzykami. 

Tegó samego dnia, podczas gdy książę 
Humbert z małżonką był u wielkich księ- 
stwa w poselstwie moskiewskićm dla zwró- 
cenia im wizyty, przyniesiono przecudny 
kosz owoców olbrzymićj wielkości i naj- 
rzadszych kwiatów: był to dar, który 
Pius IX przysłał wielkićj księżnie Mi. 
chałowćj. 

Załączam cetlę obiadu, danego w Kwi- 
rynale dla wielkich księstwa: j 

Potage: crême d'orge à la Marie-Louise. 
Petits coulibachs et suprême à la Villeroi. 
Fruites de lac à la Bordeluise. Filets de 
boeuf à Vitalienne. Poulardes de Bresse à 
la Coudé. Cailles aux cronstades à la Lu- 
cullus. Dominicains de Pintades. Artichauds 
à la vćnitienne. l a 

Hors-d'oeuvres; petits jambonneaue à la 
Tgartne. 

Punch de fraises au champagne. 

Rôl: perdreaux de dindonneauc piqués, 
salade russe. Pain de framboises. Château- 
briand à la Nesselrode. Savarins, macédoi- 
ne au marasquin. Ruines de nougat. 

Dessert: Caus Chautilly au café. Ana- 
nas et cćdrat. 

Vins: Châteaud Yquem. Grand vin Châ- 
teau- Lafitte. Marcobrunner impérial. Mu- 
scat de Sétubal, 1824. 

Orkiestrą kierował maestro Enrico Si- 


jest własnością dzierżawcy ale właścicie- 
la, 'w skutku czego każdy bezrolny wło- 
ścianin może się stać gospodarzem, jeżeli 
zaproponuje wyższą arendę. Tym sposo- 
bem konkurencja z każdym rokiem staje 
się większą, a gospodarz dla braku od- 
powiednćj gwarancji bardzo łatwo możę 
zostać parobkiem. 

Podłag zapewnień dzienników rossyj- 
skich, szlachta niemiecka w nadbaltyckich 
prowincjach w stosunkach z dzierżawcami 
powoduje się nienawiścią do Łotyszów i 
Estów wyznania prawosławnego, lub ta 
kich, którzy znani są ze swego przywią- 
zania do narodowości i własnego ‘języka. 
Z tego powodu prawie wszyscy Łotysze 
wyznania prawosławnego nie mają wła- 
sności ziemskićj. 

Rząd rossyjski już dawno obiecał pa- 
robkom wyznania prawosławnego A 
grunta, ale dotychczas nie mógł się uiścić 


ści ziemi skarbowej. 
Dalćj, dzienniki rossyjskie uskarżają się 
na sziachtę i pastorów luterskich, że z 


sławnego nigdzie nie mogą znaleść przy- 
tułku, ponieważ ochronki i zakłady do- 
broczynne są tylko dla wyznawców ko- 
ścioła luterskiego. 

Szkoła ludowa zostająca w Rossji poď 
dozorem ziemstwa, w Nadbaltyckich pro- 
winejach dotychczas nie może wyjść z pod 
opieki szlachty niemieckićj i pastorów, 
mających na celu germanizację miejsco- 
wej ludności. Seminarja nauczycielskie 
mają charakter wyłącznie niemiecki, gdzie 
profesorowie często nie rozumieją po ros- 
syjsku i kształcą nauczycieli lidowych w 
duchu nieprzyjaznym Rossji. 

Cerkwie prawosławne i szkółki przy 
nich mają być tak zaniedbane, że popi 
nie są w stanie odprawiać nabożeństwa, 
a szkółki pozbawione nauczycieli, ksią- 
żek i-wszelkich środków pomocniczych. | meoni. 

W niektórych parafjach popi prawosławnił Między potrawami à la Lucullus, przy- 
odprawiają nabożeństwo w oborach, na|rządzonemi na złotych półmiskach kwi- 
ulicy lub polu; jeden z nich (w Wenden) |rynału, a koszami kwiatów i owoców, 
rozpoczął kazanie temi słowy: „Dotych- | przysłanemi z Watykanu przez Ojca św. 
czas jeszcze znosimy głód i pragnienie, |carskiemu bratu i bratowćj, przeciągały 
jesteśmy nadzy i bici, pędzeni z jednćj blade widma Litwy, Białorusi, Podola, 
wsi do drugićj etc.“ Wołynia i Ukrainy, gdzie ostateczny roz- 

Takiemi żalami na Niemców przepeł-|biór Polski gotuje się w domu Bożym. 
niona prasa rossyjska, wzywająca rząd i | Kapela zaś maestra Simeoni grała zwrot- 
społeczeństwo do niesienia pomocy uci- |kę Bohdana: 
śnionym warstwom ludności. Wskutek Mowa nasza głuchnie wszędzie, 
tych nawoływań rząd wyznaczył na spra- Mowa w sercach wykochana, 
wę oświaty ludowćj i wyposażenie du- Jak anielskich rąk narzędzie 
chowieństwa. prawosławnego 800,000 rub. Taka strojna i ograna; 

i 5,000 dziesięcin ziemi, a bezrolnym Toż do szeptów służyć będzie ? 


Sprawy miejskie i powiatowe. 


Z Wadowickiego. — Przed paru dniami 
wspomniał korespondent Kraju „Z Sandomier- 
skiego“, jak tam przed laty chartami wytępiono 
zwierzynę; nadmienił jednak, że — aby temu 
zapobiedz — rząd rosyjski nałożył podatek od 
chartów. 

Jak tam niegdyś z powodu chartów, tak u 
nas obeenie, szczególnie w mojćj okoliey, grozi 
zupełne wytępienie zwierzyny. Co chałupa, to 
strzelec u nas; od rana do wieczora po pięciu 
i po dziesięciu łaża za biednym zającem. Z ro- 
ku na rok—choć ich nikt nie zasiewa— mnożą 
się ci bezprawni myśliwi, których technicznym 
wyrazem raubszycami zowią; a jeśli się gdzieś 
zobaczy trop zająca, to pewnie obok niego już 
widać trop szerokich butów prześladowcy jego, 
który tak długo łazi i chodzi, dopóki zająca 
nie znajdzie w kotlinie i nie zastrzeli. 

Jestto jedna więcćj demoralizacja i zepsucie 
naszych młodszych braci. 

Jeśli się uda téj tłuszczy wiecznie polujacćj 
zabić zająca, to niepodobna im podzielić się 


Przytóm w Petersburgu zawiązało się 
bractwo nadbaltyckie, które głównie bę- 
dzie miało na pieczy iateresa prawosławia. 

Niemców to okropnie gniewa, że spo- 
łeczeństwo i rząd rossyjski swojóm wmię- 
szaniem się zakłócają spokój prowincji. 

Z tych i wielu innych powodów, po- 
między: dobrymi niegdyś. przyjaciołmi, 
coraz więcćj PoRGlÓW do wzajemnej 
niechęci. 


WŁOCHY. 
Rzym 24 stycznia. 


(Wład. Kul.) Wezoraj w. książę Michał 
z małżonką swoją Olgą i siostrą Marją 
Leuchtembergską odwiedził Ojca święte- 
go. Oprócz hr. Stragonowa, męża tćj osta- 
tnićj, towarzyszył im p. Kapnist, hr. Ba- 
riatinskoj i cały tuzin moskiewskich figur. 
Wielcy. księstwo udając się do Watyka- 
nu, nie ehcieli użyć pojazdów włoskiego 
dworu z liberją sabaudzkiego domu, od- 
danych na ich rozkazy, lecz wsiedli do 
i opowiadaniu myśliwskich przechwałek. Czas 
stracony na bezprawnych łowach, czas stracony 
na przepijaniu zdobyczy nie wraca, a myśliwy 
taki przyucza się do próźniactwa i włóczęgi, a 
oducza od właściwćj mu pracy i poszanowania 
cudzéj własności. 

Jakże temu złemu zaradzić? Mojóm zdaniem 
przez — zaprowadzenie podatku od 
strzelby (z wyłączeniem służby lasowćj), 
ale podatku najmnićj 10 zła. od jednćj strzel- 
by. Tyle raubszyc zapłaci; prawdziwy zaś my- 
śliwy podwójną złożyłby sumę, byle nie miał 
nie do czynienia ze współzawodniectwem bezpra- 
wnych strzelców w sąsiedztwie. 

Przyp. red.— Ścisłe przestrzeganie przepisów 
ustawy z dnia 24 października 1852 i później- 
szych szczegółowych rozporządzeń odnoszących 
się do tego przedmiotu mogłoby zaradzić bez- 
prawnemu tępieniu zwierzyny. Jeśli się to nie 


upatrujących w nim drugiego Głabryela, 
zwiastującego przymierze francuzko-mo- 
skiewskie i powrót doczesnćj władzy za 
pomocą prawosławnych bagaetów. U dołu 
marmurowych wschodów, które do Ojca 
świętego prowadzą, czekał z odkrytą gło- 
wą monsignor Pacca, marszałek dworu 
Jego świętobliwości, wśród straży pala- 
tyńskićj i szwajcarskićj, tudzież žandar- 
mów papiezkich ztąd i zowąd uszykowa- 
nych i broń prezentujących. U wnijścia 
do sali Szwajcarów spotykał rodzinę car- 
ską monsignor Rieci w. podkomorzy pa- 
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wać dla zarobku (od czego dziś daleko) 
to jeszcze uznamy za potrzebne ulepsze- 
nie dzisiejszćj ich pozycji, ulepszenie ta- 
kie, aby kobieta każda była przygotowa- 
ną do pracy zgodnaćj ze zdolnościami i 
gustami jakie posiada, aby każda mogła 
pracować użytecznie czy to na polu sztu- 
ki, nauk ścisłych i literatury, czy to w 
zawodzie dyplomatycznym lub innym — 
dającym jéj możność służenia społeczeń- 
stwu. 

Jeżeli przy téj zmianie kobieta straci 
niektóre wyłącznie kobietom właściwe przy- 
mioty, zyska za to inne. W zamian za 
wdzięczną nieśmiałość i tkliwość rzeczo- 
ną, zdobędzie wielkie skarby odwagi i 
cierpliwego wytrwania; jeżeli jéj serce o- 
bejmuje dziś uczuciem szczupłe tylko kół- 
ko wybranych, to pewno nie straci swój 
mocy, obdarzając uczuciem wielką rodzi- 
nę, ludzkość , może jéj duszę przestaną 
unosić w niebo ekstazy religijne, ale za 
to wzmocni się w nićj wiara prawdziwa 
i stanie się niezłomną właśnie dla tego, 
że ta wiara będzie oświeconą, spokojną 
i siebie świadomą. Zmienią się więc przy- 
mioty kobiety, ale za to nowe przez nią 
nabyte, staną się znowu jéj tylko wyłą- 
cznie właściwemi. Co jest prawdziwie ņ ię- 
knóm w naturze kobiety, to nie da się 
zatrzeć w zetknięciu z nowemi opinijami. 
Jeżeli te nowe opinje są fałszem , upadną 
same z siebie, nie zmieniając w odj 


ogólnego charakteru kobiecości. Próbując 


zatem wcielić je w życie, dowiemy się 
faktycznie, do czego prawdziwie jest zdol- 
na misternie skomplikowana natura ko- 
bieca. 

Zanim przyjdę do nowego przedmiotu, 
muszę jeszcze na jeden zarzut odpowie- 
dzieć. Czy bezczynność jest najwyższą 
pięknością, najmilszym urokiem kobiety, 
że tylu mężczyzn tak się dla nićj pracy 
obawia? A może to tylko praca utylitar- 
na, praca pieniężnie wynagrodzona, lub 
taka, która za domem koniecznie speł- 
nioną być musi, może taka praca jest 
ową rzeczą tak bardzo dla kobiety gro- 
źną? Jeżeli tak jest, jakże możemy tole- 
rować to bezprawie, że w samćj W. Bry- 
tanji znajduje się 779,000 kobiet służą- 
cych? Nie sąż one wszystkie kobietami 
po za domem na chleb pracującemi? Czy 
praca za pieniądze jest tym strasznym 
widmem, które opiekunów naszych prze- 
raża? Ja sądzę, że w tćj obawie męż- 
czyzn jest dużo zawiści, lękają się oni.... 
rywalizacji kobiet. : 

Niedawno jeszcze znakomity lekarz ra- 
dził kobietom, chcącym studjować medy- 
cynę, aby się poświęcały zawodowi far 
maceutyczneimu lub pilaowaniu chorych 
po szpitalach, jeżeli mają uzdolnienis do 
obu tych zawodów potrzebne. Otóż nie 
zdaje mi się aby oba te ziwody były 
mniéj utrudzające lub wymagały mniej 
sumiennego oddania się im, niż zawód 
lekarza —z tą jednak różnicą, że ten o- 


dzieje, wina cięży najbardzićj na urzędach po- 
wiatowych, żandarmerji i wszystkich organów 
ustanowionych do utrzymania publicznego bez- 
pieczeństwa. QOględniejsze wydawanie tak zw. 
kart z pozwoleniem posiadania i noszenia 
broni, baczniejsze śledzenie przestępców przez 
właściwe władze i ich organa, które w razie 
niedbałości lub pobłażania karane być winny; 
nareszcie bezwarunkowa konfiskata nieprawnie 
noszonćj broni i nakładanie surowych kar na 
przestępców, do czego wspomniana ustawa aż - 
nazbyt wielka zostawia możność. — To byłyby 

zdaniem naszóm najodpowiedniejsze środki do 

zaradzeuia złemu, którego doniosłości bynaj- 

mniój nie zapoznajemy. — Na nałożenie po- 

datku od broni, która częstokroć służy tylko 

dla osobistego bezpieczeństwa itp., nie mogli- 

byśmy się zgodzić. 
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Kronika potoczna i rozmaitości. 


Na pogorzelców Polaków w Chicago 
w administracji Kraju złożono: K. K. iA. A- 
5 zła. : l 
Na wystawę tow. przyjaciół sztuk pię- 
knych przybyła płaskorzeźba z drzewa Piotra 
Kozakiewicza „Matka Boska bolesna* i wła- 
snoręczny rysunek 5. p. Artura Grottgera „Po- 
żegnanie. * ny: J wor 
Teatr.—We czwartek dnia 1 lutego, na-be- 
nefis znakomitego artysty naszego -p. Feliksa 
Bendy, przedstawioną zostanie 5-aktowá tra- 
gedja poety niemieckiego Weilena „Hrabia 
Horn“ (tłumaczenie Edwarda Lubowskiego). 
Zbyteczném byłoby zachęcać publicziość do 
licznego. zebrania się na to przedstawienie, 
gdyż ta jak zawsze tak i w tym roku zapełni . 
zapewnie salę teatralną, chcac oddać hołd ta- 
lentowi i pracy ulubionego i tak sympatyczne- 
go artysty. Podobno loże i krzesła już zama- 
wiają od kilku dni. ; z 
Aleksander Chodecki, pjanista-deklamator, 
twórca nowego rodzaju deklamacji połączonćj . 
z muzyką, ma przybyć w tym tygodaiu do 
Krakowa, z zamiarem wystąpienia publicznie. 


| Pan Chodecki, który już w sierpniu r. z. bawił 


w naszćm mieście i o którym wówczas wspo- 
minaliśmy, odbył nastepnie podróż artystyczną 
po całćj wschodnićj a w części i po zachodnićj 
Galicji. Ze wszystkich miast w których wy- 
stępował publicznie w kilkudziesięciu koncer- 
tach, napotykaliśmy po dziennikach, śzczegól- 


nićj lwowskich, najprzychylniejsze sprźwozda o 


nia.  Niewatpimy, że i miasto nasze z przyje- 
mnością powita w swoich murach artystę, który 
nowym sposobem produkowania poezji zdolny 
jest obudzić do nićj zapał tak w naszych cza- 
sach obumarły. 3h MAC, 
Dar dla szkoły miejskićj na Kleparzu.— 
P. Zygmunt Rychtmann, inżynier i pr >dsię-. 
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- [biorca budowy kolei żelaznćj, przesłał na ręce ; 


p. Tomasza Rudniekiego, dyrektora szkoły 
miejskićj św. Florjana na Kleparzu, piękny 
zbiorek -składający się z 200 minerałóv, czę- 
ścią krajowych, częścią zagranicznych i ofiaro- 
wał go na rzecz pomienionćj szkoły. `, "iękny 
to i godny naśladowania przykład ćbałości 
o dobro i rozwój szkół naszych. 

G. Wieliczka, 26 stycznia. — 
czwartek znowu nawiedził pożar nasze miasto. 
O godzinie 33/, po południn zapalił się dom 
p. M. Grauzowćj pod l. 116. Niebezpieczeń- 


stwo było wielkie, bo na poddaszu znajdował © 
Że nieszczę: 


sie znaczny zapas słomy i siana. 
ście to nie stało się dotkliwóm, zawdzięczyć 
musimy nowo-zawiązanćj straży ogniowej ocho- 
tniczćj, która rychło i w znacznej liczb'e przy- 
była do ognia. Nie wyćwic eni jeszcze lecz 
dzielni ochotnicy w okamgnieniu rozerwali pa- 
lacy się dach i w półgodzinie ugasili pożar. 
Dom zagrożony nie był ubezpieczonym. Na 
szczęście szkoda nie jest wielka, bo oprócz 
dachu nie uległo nie więcćj niszczącóhu ży- 
wiołowi. 3. 
Częste wypadki pożarów przekonywająco 


zdobyczą w naturze; sprzedaja więc ubitego na | przemawiają do obywatelskich uczuć mieszkań- 
dworskich polach i przepijaja przy pogawędce 


ców Wieliczki, że instytucja straży ogniowćj 
z każdym dniem po kraju się rozkrzewiająca, 
dla miasta naszego nie tylko jest pożyteczną 
ale nawet niezbędnie potrzebną; za czóm idzie, 
że każdy obywatel starać się powinien naszą 
straż ogniowa w rozwoju materjalnie imoral- 
nie wspierać. 


Wiadomości kościelne, — Dnia PEREN, j 


nia b. r., umarł w Chrzanowie, tegoż powiatu, 
djecezji krakowskićj, pleban obrz. łac. © wysłu- 
żony dziekan, jubilat ks. Grzegorz Ligęziński, 


przeżywszy lat 79, ztego wstanie duchownym - 


lat 58. 

Do parafji tego probostwa należy w 3 miej. 
seowościach 38090 dusz, względem których 
obowiązki duszpasterskie wypełnia każdoczesny 
pleban i ustanowiony wikary. 

Prawo patronatu przysłuża p. Janowi Miero- 
szewskiemu. 


Do głównego uposażenia należą 382 kw, ról _ 


statni, jako wyższego wykształcenia po- 
trzebujący, przynosi lepsze dochody. Je- 
żeli jednak kobieta posiada już potrzebne 
do tego zawodu wykształcenie, nie widzę 
dla czegoby nie miała być lepićj płaco- 
ną i dla czego mogąc zarabiać 1, fst. 
rocznie, ma się zadawalniać mając 100 
fst. jako aptekarka lub 40 jako dozor- 
czyni chorych ? 

Zgadzam się z memi przeciwnikami, gdy 
mówią, że nietyle praca wykonana przez 
kobietę, nietyle wykształcenie przez nią 
nabyte, zmieniają jéj naturę, ile niektó- 
re rodzaje pracy, niektóre nędze społe- 
czne, z któremi zetknięcie zgubnie na nią. 
oddziaływa. Sądzę, że ci, którzy się trwo- 
żą ujrzeć na przyszłość kobietę-potwora, 
kobietę wytrąconą z właściwej sobie ko- 
lei, mieć muszą na myśli te smutne wy- 
jątki jakiemi są kobiety pracujące w ko- 
palniach węgla, cały dzień pełzające na 
kolanach , niedostatecznie odziane, błotem 
tylko okryte, lub może myślą 0 takich, 
które zepsute nędzą i zgubnem wielkich 
miast sąsiedztwem , ciągłemi są gośćmi w 
sądach poprawczych i domach policji 
karnój. > 

Jeżeli przeciwnicy moi takie wyjątki 
mają na myśli, zgadzam się z niemi, że 
kobieta może istotnie przestać prawie być 
kobietą, ale trzeba nam zgłębić, co jest 
przyczyną takiego poniżenia. 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 


- 
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18 morgów 128 sążni kw. łąk i ogrodów 8 
morgów 916sąażni kw. pastwisk, w dobrój gle- 
bie, dalćj obligacje indemnizacyjne imiennćj 
wartości 8760 zł. m. k., kapitał 16,125 złp. 
umi wzezony w banku król. Polskiego i kapitał 
250 zła., zabezpieczony na dobrach Chrza- 
nowie, 

Czymy dochód roczny (po strąceniu wszyst- 
kish podatków plebańskich z dodatkami) obli- 
czony jest na 798 zła. i pokrywa całkowicie 
kongruę plebana i płacę wikarego. 

Kościół pobiera osobne dochody obliczone 
rocznie na 134 zła. 

Dr. Henryk Gottlieb, adwokat i radny 
miasta Lwowa, za historyczna pracę swoją 
o średniowiecznóm dotychczas mało przez hi- 
storyków badanóm w IX i X stuleciu kwitną- 
zóm słowiańsko-żydowskićm państwie Chaza- 
rów, otrzymał od słynnego niemieckiego towa- 
rzystwa orjentalistów (deutsche morgenliindi 
ache Gesellschaft) w Lipsku, dyplom na człon- 


KRAJ z środy 31 stycznia. 


Gospodarstwo, przemysł i handel. ji 8 maszyny parowe. Dworzec w Przemyślu 


Wiadomości z biura 
izby handlowo-przemysłowój krakowskićj 
o targach na Baranie i na Kleparzu 
w dniach 29 i 80 stycznia odbytych. 

Z przyczyny popsutych dróg dowóz zboża 
na granicy Kongresówki, a mianowicie na ko- 
morze Baran, na targu wczorajszym był znów 
mały, co także wpłynęło na ceny zboża, które 
nietylko dobrze się utrzymały, ale nawet nie- 
których gatunków (jęczmienia i grochu) pod- 
niosły się. Ruch i popyt były dosyć ożywione. 

Płatono za pszenicę 252 ft. 42—461/,, żyto 
235 ft. 30—331/,; jęczmień 202 ft. 26—30, 
owies 132 ft.18—15, groch 252 ft. 36—41, 
proso 237 ft. 32—36 złp. 

— Dowóz zboża na dzisiejszy targ nasz 
na Kleparzu był zaledwo średnim; do tego 
przyczyniły się głównie złe drogi. Ceny u nas 


nie doznały prawie żadnój zmiany. Na targach 
zamiejscowych i zagranicznych panuje wielka 
stagnacja, a ceny uległy spadkowi. Na Baranie 
płacono drożćj jak u nas. Kupców z Prus nie- 
wielu, zakupna ni-znaczne. 

Płacono za pszenicę 170 ft. czerwoną 10.25 
do 11.50, białą 10.50—11.75, małą partję 
wyborowćj do 12; żyto 160 ft. 8.3—8.75, po- 
dolskie 7.50—8.10; jęczmień 140 ft. 6.75 do 
1.50; owies 100 ft. 3.60—4, koniczynę czerw. 
58—61, biała 68—75 zła. 


ke bonorowego tegoż towarzystwa. 

W polskim teatrze we Lwowie przedsta- 
wiono w niedzielę dnia 28 b. m. operę Stani- 
sława Mon'uszki p. t. „Halka.“ 

Botych -zasowy dyrektor teatru polskiego 
wo Lwowie, stara się o pozwolenie na założe- 
nie tamż> drugiego teatru polskiego. 

Miłosz Sztengel otrzymał pozwolenie do 
Stagdzecia przedstewień teatralnych w Galicji 
do koń ~ b.-r. 

„Kurier teatralny Iwowski* przestał już 
wychodzić. 

„Świt* zamieszcza w pierwszym drukują- 
ym się numerze początek nieznanego dotąd 
iwywku : rękopisu Adama Mickiewicza p. t. 
z Ptyumf proletarjuszów. * 

Kół:xa polsko-katolickie zawiązały się na 
Š abirie i w Gostomi na pruskim Szląsku. 

W I radze istnieje 404 stowarzyszeń, w téj 
li-zbie 48 naukowych i artystycznych. 

Obrut pieniężny spowodowany zaprowa- 
dzeniem t. z. pobrania pocztowego, wyno- 
sił przed *rzema laty, według zapewnienia mi- 
nistra hanqlu dr. Banbansa, 30 milj.; w r. 1871 
wzmógł si; już do 180 milj. 

Sejm węgierski polecił ministerstwu utwo- 
xenie drugićj katedry homeopatji. 

Działo szybkostrzelne. — Pet. Listok do- 
nosi, iż wkrótce maja się w Petersburgu od- 
bywać próby nowego działa szybkostrzelnego, 
wynalezionego przez p. Baranowskiego. Szyb. 
kość strzałów i morderczość tego przyrządu 
ma przewyższać odpowiednie zgubne przymio- 
ty kartaczownicy. Powiadają, że p. Barano- 
wski zawarł układ z pewnym Anglikiem co do 
wzięcia przywileju na ten wynalazek tak w 
Rossji jak i za granica. Dziennik wspomniany 
ubolewa, że armja rossyjska pozbędzie się 
przez to możności wyłącznego posiadania owe- 
go 


Rada gospodarcza towarzystwa pszczelno- 
jedwabniczego i sadowniczego w Krakowie za- 
wiadamia, że dla rozpowszechnienia w kraju 
naszym jedwabnictwa rozdawać będzie na wio- 
snę drzewka morwowe nauczycielom wiejskim, 
włościanom, gminom i niezamożnym posiada- 
czom ogrodów. . 

W szkółce z funduszu rzadowego założonćj, 
z którćj drzewka rozdawane będą, znajduje się 
drzewek rocznych 20,000, dwuletnich 2800, 
trzyletnich 5400, pięcioletnich 360, siedmio- 
letnich 560. Drzewka te są krzakami. Każdy 
otrzymujący drzewka bezpłatnie — stosownie 
do rozporządzenia w. ministerstwa rolnictwa — 
obowiązany jest wydać kwit, który ma być na 
odpowiednim stęplu, jeżeli wartość morw prze- 
chodzi 2 zła. Ktoby zaś życzył sobie kupić, 
może ich dostać w towarzystwie po cenach na- 
stępujacych: za 100 rocznych 40 c., dwuletnich 
1.20, trzyletnich 2.50, pięcioletnich 4.50, sie- 
dmioletnich 8 zła. Opakowanie oblicza się jak 
najtanićj. 

Wzywa przytóm szanownych członków i o- 
soby obojćj płci do towarzystwa przystąpić 
chegce o wniesienie składki na rok 1872 przy- 
padającćj — w ilości od 1 do 5 zła., a to sto- 
sownie do potrzeb, możności i dobrój woli ka- 
żdego. Wnoszący składkę oznaczyć zarazem 
raczy, czy cała składkę przeznacza na cele to- 
warzystwa, lub za trzy czwarte części otrzymać 
pragnie jajeczka jedwabników morwowych lub 
dębowych, drzewka morwowe, szezepki owoco- 
we i gałązki do szczepienia, albo tóż ul lub 
rój pszczelny, — z tém wszakże zastosowaniem 
się do ustępu trzeciego statutu, że, jeżeli war- 
tość przedmiotów żądanych większa będzie od 
trzech czwartych części składki, biorący je do- 
płaca nadwyżkę. 

Do przyjmowania składki i zamówień rada 
gospodarcza upoważniła dyrektora towarzystwa 
dra Kozubowskiego, zamieszkałego przy ulicy 
Mikołajskiej pod 1. 446 w Krakowie. — Za 
mówienia przyjmuje się tylko do 1 kwietnia 
Ws.elkie korespondencje mają być opłacone 
(franco). Zamawiający raczą dokładnie wyrazić 
nazwisko swoje, miejsce zamieszkania i sposób 
przesłania. — Odstawa drzewek morwowych na- 
stapi w połowie kwietnia. —Uboczne poczty od 
kolei drzewek wysokopiennych nie przyjmują. 
Kraków 28 stycznia 1872. 


P u. 
Na posciiniowym brzegu Krymu odkryto 
podobno ślady starych świątyń, w których oca- 
lały wszystkie prawie posadzki. W jednym 
z napisów odczytano rok 801; sa to zatem 
zabytki z czasów panowania Greków. 

W Chicago, miedzy rodzinami polskiemi, 
które w ie ostatniego pożaru albo całkiem 
mienie swe postradały lub wielkie poniosły 
g vaty, znaj luje się także dom bankowy ksią- 
żit Sapiehów, synów ks. Ksawerego i hr. 
Pacównćj, który znacznie miał ucierpićć. 
iadomości z Chili, miasto Oran, 


liczące 8,000 mieszkańców, zniszczone zostało 
trzęsieniem ziemi. 


„Swit. —W numerze Kraju z dnia 19 b.m. 
donieśliśmy,, że od 1 lutego r. b. wychodzić 
lędzie we Lwowie nowe pismo literackie p. t. 
świt. Podnieśliśmy wtedy, że redaktorowie i 
w*półpracownicy tego pisma dają rękojmię, że 
j isme to będzie miało wyższość nad podobne- 
a pismami, które dotychczas u nas wychodzi- 
ły. Teraz zwracamy tylko uwagę czytelników 
nu ogłoszer + przedpłaty na toż pismo umie- 
s.ezone w dzisiejszym numerze naszego dzien- 
nika. 


Koleje krajowe. — (Sprawozdanie miesięczne(- 

Kolej galicyjska Karola Ludwika. Dochód 
w grudniu 670,277 zła., całoroczny dochód 
8.277,109 zła.; w stosunku do roku 1870 wy- 
nosi nadwyżka 1.229,051 zła. 

Koléj lwowsko-czerniowiecko-jaska, — Dochód 
w grudniu 225,760 zła., całoroczny dochód 
2.250,545 zła. W grudniu jest wprawdzie nad- 
wyżki 85,270 zła., ale całoroczny dochód jest 
w stosunku do r. 1870 o 91,666 zła. mniejszy. 

Boczna linja tćj kolei Verestie-Botuszany — 
6 mil długości majaca — została d. 1 paździer- 
nika r. z. otwarta. 

Pierwsza węgiersko-galicyjska kolćj. — Prze- 
strzeń Lcgenye-Mihślyi-Homonna — w długości 
8.5 mil — została d. 25 grudnia otwartą. 

Na linji przemysko-łupkowskićj według osta- 
tnich wykazów pracowało 3468 ludzi, 278 koni 
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HOTEL BASKI. Przyjechali : Wład, Tomic- 
ki wł. d. z Kongresówki; Teofil Nawrocki dyr. 
ówszątń z Warszawy; Edmund Zagórski wł. d. 
z Gniazdowie Kornel Puzdrowski z żoną inż. 
s Węgier, Tlarja hr. Drohojewska wł. d. ze 
Lwowa. 

HOTEL p;dRÓZĄ. Przyjechali: A. hr. Damb- 
zki wł. d. m:Oáświęcima, C. Bittckner kupiec 
z Bremen; Wład. Jackowski z Kongresówski; 
Ant. Woźniakowski z Bobrku; Fran. Wróbel 
kap. z Warszawy; A. Pietrzycki z Galicji. 


jest na ukończeniu. Przy budowie tunelu pod 
Łupkowem okazało się nadzwyczaj silne ciśnie- 
nie gór i wywiązywanie się gazów, co budowę 
znacznie utrudnia. 

Morski i Sp., którzy w roku zeszłym mini 
sterstwu przedłożyli projekt kolei żelaznój z 
Nowego Sącza w przyłączeniu dò mającćj się 
budować linji preszowsko-tarnowskićj przez 
Jordanów i Suchę do Bielska, wnieśli świeżo 
podanie o zezwolenie przedsiębrania technicz- 
nych przygotowawczych robót w celu rozsze- 
rzenia powyższego projektu na linję Sucha- 
Lanckorona-Kraków i Żywiec ku granicy wẹ- 
gierskićj w kierunku do Czacza, i otrzymali ze- 
zwolenie na przeciąg trzech miesięcy. 


Próby ogrzewania wagonów  trzecićj kl. 
robią obecnie na kolei północnój cesarza Fer- 
dynanda. Pod podłogą wagonu umieszczono 
skrzynię żelazną, w którćj się żarzy drewniany 
węgiel, a rurami w podłodze wagonu umieszczo- 
nemi rozprowadza się ciepło. Ten sposób ogrze- 
wania jest niepraktyczny, dlatego że utrzyma- 
nie ciągłego żaru węglowego w drodze jest 
prawie niemożebne. 

Oddawna do ogrzewania wagonów pierwszćj 
klasy używane skrzynki miedziane, napełnione 
goraca wodą, okazały się z tój saméj przyczyny 
niepraktycznemi, bo wody goracćj nie można 
w drodze tak często odmieniać jak tego po- 
trzeba wymaga. 

Jedynie odpowiednim sposobem ogrzewania 
zdaje nam się użycie pary z lokomotywy, prze- 
prowadzonćj rurami kauczukowemi przez wszy- 
stkie wagony pociągu. Z tóm jednak musiałoby 
nieodłącznóm być odpowiednie zestawienie po- 
ciągów. 

Wiadomo, że nasze pociągi osobowe wioza 
zaraz za maszyną cztery a czasem i więcćj wa- 
gonów towarowych z pakunkami i przesyłkami 
pospiesznemi. Osobowe przeto wozy są od ma- 
szyny oddalone na 10—15 sażni; taką długość 
musiałyby téż mieć rury kauczukowe. Jeżeli 
zaś za maszyną jeden tylko wóz towarowy 
znajdować się będzie jako przepisami bezpie- 
czeństwa nakazane odgraniczenie wozów oso- 
bowych od maszyny, natenczas w przeprowa- 
dzeniu rur kauczukowych od maszyny do wo- 
zów osobowych przeszkód być nie powinno. 
Gdyby zaś więcój wagonów pakunkowych było 
potrzeba, natenczas musiałyby się takowe z tyłu 
za wagonami osobowemi, a do nich rury kau- 
czukowe oczywiście dochodzićby nie potrzebo- 
wały. 

Księgosusz w całym kraju zupełnie ustał. 
Od dnia 10 kwietnia 1869 do 11 stycznia rb., 
w którymto czasie zaraza ta nieustannie pano- 
wała, było nią dotkniętych 178 miejscowości 
w 26 powiatach. j 

Ze 64,635 sztuk bydła rogatego w 1006 
zagrodach wyzdrowiało 7, padło 771, a ubito 
2236. Oprócz tego ubito 4924 podejrzanych 
o zarazę. Ogólna przeto strata bydła wynosi 
1981. Co się podaje do powszechnćj wiadomo- 
ści z tóm nadmienieniem, że postanowienia dla 
zapobieżenia zawleczeniu zarazy do kraju, tu- 
dzież przepisy dotyczące postępowani« z by- 
dłem rogatóm wewnatrz kraju, jako tóż roz- 
porządzenia wykonawcze, a mianowicie co do 
obowiązku trzymania na odosobnieniu przez 
10 dni świeżo zakupionego i sprowadzonego 
bydła —i nadal mają być sciśle przestrzegane. 

Z e. k. namiestnictwa 

Lwów 23 styczeia 1872. 


w w zaa 
Wiadomości telegraficzne. 


Peszt 26 stycznia. Pierwsza konferen- 
cja dotycząca rozwiązanego serbskiego 
zjazdu karłowickiego, odbyła się u prezy- 
denta ministrów. Obecnymi byli: minister 
oświecenia Pauler, archimandryta A n- 
gyelus, senator Michailovich, se- 
zato Maschierevich i nadżupani 

ussevich, Ratsojevich i Stoja- 
kovich. Obrady toczyły się poufnie. 
Biskup Krucky i patrjarcha Stajko- 
vich przybędą jak tylko drogi się po- 
lepszą. A 

Peszt 27 stycznia. Według zgodnych 
doniesień , stronnictwo narodowe kroackie 
szuka zbliżenia się do rządu. Przybył tu 
członek tego stronnictwa, a pismo maro- 
dowców do hr. Lonyaya dowodzi skłon- 
ności ich do przyjęcia jego punktacji. — 
Pesti Naplo nie wątpi tym razem o szcze- 
rości zamiarów stronnictwa narodowego. 


Zwołana przez ministra skarbu konfe- 
rencja w sprawie banku narodowego, praw- 
dopodobnie dziś rozpocznie swą czynność. 
Rząd na podstawie pełnomocnictwa , któ- 
re mu sejm ma udzielić, rozpocznie ro- 
kowania z bankiem narodowym. Poruszo- 
no myśl udzielenia zasiłku z kasy pań- 
stwowój, gdyż według Pesti Naplo poczy- 
niono rzetelne propozycje co do założe- 
nia banków skupowych, przez coby w 
krótkim czasie otrzymano 40 miljonów do 
rozporządzenia. 

Kilku członków stronnictwa deakistow- 
skiego życzy sobie odroczenia organizacji 
gmiunćj i poda właściwe wnioski w klubie. 

Pesti Naplo zamieszcza treść memorjału 
stronnictwa narodowego. Opozycja uznaje 
unję, żąda systemu ryczałtowego w skar- 
bowości, reformy reprezentacji w sejmie 
węgierskim, odpowiedzialności ministra 
kroackiego wobec sejmu kroackiego, mia- 
nowania bana bez kontrasygnacji węgier- 
skiego prezydenta ministrów, nakoniec o- 
gólnych reform. 

Peszt 26 stycznia. Rokowania z Kroa- 
tami rozpoczną się na nowo. Stronnictwo 
narodowe zawiadomiło o tem hr. Lonya- 
ya, że oprócz dotychczasowych pięciu, wy- 
śle siedmiu innych mężów zaufania, tak 
ażeby rokowania mogły się odbywać z 
12 delegowanymi. Tych dwunastu miało 
się już telegraficznie znosić z zapytaniem 
do Lonyaya, na co tenże im miał odpo- 
wiedzieć: aby tylko przybyli, on gotów 
jest wysłuchać ich żądbń. Z Zagrzebia 
otrzymano juz telegraficzne zawiadomienie 
że list do Lonyaya jest w drodze. Wszy- 
stko przemawia za tóm, że stronnictwo 
narodowe jest gotowe do przyjęcia swych 
punktów, które im jak wiadomo, Lonya- 
ya przedłożył i na podstawie których 
przed zamknięciem sejmu nie przyszło do 
porozumienia. Ministrowie Pej ascevich 
i Bogovich przybyli tu już dzisiaj, ban 
jutro przybędzie; hr. Władysław P ej as- 
cevich miał o stanie rzeczy zawiado- 
mić także i stronnictwo unjonistów, któ- 
re się podobno zgadza. 

Peszt 27 stycznia. Komisya skarbowa 
zajmie się niezadługo kwestją bankową. 
Taż komisya zestawiła budżet. Cały de- 
ficyt wynosi 42 milionów. Z tych niepo- 
kryto jeszcze 12 milionów. 

Berlin 26 stycznia. Rząd francuzki przy- 
stał na przywróceniu wszystkich z niemiec- 
kiemi państwami przed wojną zawartych 
konwencyj drukowych i układów o że- 
glugę z miastami hanzeatyckiemi i z Me- 
klenburgją. 


Monachium 27 stycznia (Izba poselska) | k 


Przy rozprawach nad zażaleniem bisku- 
pa augsburskiego bronił minister Lutz 
stanowiska rządu osobliwie zaś utrzyma- 
nia „placetum*. Po przemówieniu spra- 
wozdawców większości i mniejszości ko- 
komisyi, jakoteż prezydenta ministrów 
Heynenberga odrzucono 76 głosami 
przeciw 76 wniosek dotyczący zażalenia. 

Peszt 28 stycznia. Wczoraj w południe 
obradowali ministrowie w zabudowaniu 
sejmowóm przez trzy godziny —i to po- 
dobno nad sprawami kroackiemi i serb- 
skiemi, jako też nad przedłużeniem trwa- 
nia mandatów. 

Zagrzeb 29 stycznia. W następnym ty 
godniu mają nastąpić przeniesienia a e- 
wentualnie usunięcia wszystkich nadżu- 
panów. 

Celowiec 28 stycznia. Zgromadzenie lu- 
dowe uchwaliło rezolucję względem zało- 
żenia demokratycznego organu dla robo- 
tników i oświadczyło się za dziesięciogo- 
dzinną robotą. Przy trzecićj rezolucji 
względem braku mieszkań zbijał obecny 
komisarz policji tendencję socjalno-demo- 
kratyczną w skutek czego zaniechano re- 
zolucji. 

Berlin 27 stycznia. Kreuz Ztg. polemi- 
zując z National Złg. powiada, że ta osta- 
tnia chce punkt ciężkości rządu do izby 
poselskićj przenieść, a ministra skłonić 
do niesłowności. Takie pomysły — powia- 
da Kreuz Ztg. nie wstrząsną pruskićj wła- 
dzy królewskiej. 

Blottendorf 28 stycznia. Dziś odbyło 
się tu nadzwyczaj liczne zgromadzenie 
starokatolików, które postanowiło zająć 
się jak najspiesznićj ukonstytuowaniem się 
w gminę. 

Paryż 28 stycznia. Uderza tutaj wszyst- 
kich obecność rossyjskiego oficera szta- 
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bowego, który za zezwoleniem ministra |nia, że tym razem stanie jaka taka ug. 
wojny, wszystkie urządzenia wojskowe da, która posunie sprawę naszą o kilka sk 
ogląda i ma nieograniczone pełnomocni- |kroków naprzód. 

ctwo do obejrzenia twierdz. Sonn u, Montagszeitung, która wczoraj za- 


mieściła artykuł bardzo nam przychylny 
w odpowiedzi na onegdajsze statystyczno- 3 
finansowe wywody Nowćj Pressy — przepo- PON 
wiada dzisiaj, że nowe przesilenie jóst 
bliskiem i daje do zrozumienia, ża gabi- 
net dzisiejszy nie długo zdoła się ntrzy- 
mać u steru. 

Do Gazety wrocławskićj piszą z Berlina 
ze źródła półurzędowego: 

„Zaprzeczają tutaj z pewną drażliwością 
inspiracjom dzienników moskiewskich, ja- | 
koby polityka Rossji zaczynała teraz wy- 
stępować śmielćj, aniżeli od czasów woj- 
ny krymskićj, i jakoby to czyniła w in- 
teresie równowagi europejskićj. Osoby, 
które mają styczność z ministerstwem 
spraw zagranicznyh, zapewniają, że wpraw- 
dzie w ostatnićj rozmowie między posłem 
rossyjskim p. Oubril a ks. Bismarkiem 
poruszono kwestję zbrojeń Rossji i pro- 
jekt założenia obuvzu oszańcowanego pod 
Insterburgiem, że jednak rozmowa ta miała 
charakter zupełnie przyjacielakić, 

Dość pam wiedzieć że p. Oubril z p. 
Bismarkiem mówili o zbrojeniach Ro- | 
sji, że rozmowy między dyplomatami w i 
czasie pokoju, zawsze mają „charakter 
przyjacielski“ rozumie się samo przez się. 2) 

„La France* zajmuje się dziś na serjo 
projektem finansowym, przedłożonym rzą- 
dowi przez jakieś konsorcjum angielskie, 
mocą którego rząd mógłby całą resztę 
kontrybucji wojennćj należącćj się Pru- 
sakom odrazu zapłacić i tym sposobem - 
położyć koniec okupacji pruskićj. Kon-- £ 
sorcjum żąda, aby mu oddano na 15 lat- Pe 
monopol tytuniowy, za co ofiaruje na- SE 
tychmiastową wypłatę 3 miljardów. = 4 

Półurzędowe korespondecje berlińskie Al 
zapewniają, że Prusy żadną miarą nie 
przystałyby na propozycję wcześniejsze- 
go ustąpienia z ziemi francuzkićj, że ow- 
szem w zajętych. przez siebie prowincjach 


Paryż 28 stycznia. Gazette de France po- 
daje, że hr. Chambord przeniesie sie- 
dzibę swoją bliżćj ku Francji. 

Ludwik Blanc ogłasza st A do wy- 
borców korsykańskich, w którćj sprzeci- 
wia się kandydaturze Rouhera. 

Paryż 29 stycznia wieczorem. Markiz 
de Lavalette, którego z Chiselhurst 
do Francji wysłano, ażeby tamże rozglą- 
dnął się w stosunkach, zapewnił byłego 
cesarza, że armja bynajmnićj nie ma chę- 
ci przyłożyć ręki do przywrócenia cesar- 
stwa. Radzi on, ażeby wszelkie zabiegi 
zwrócić do wyborców. 

Paryż 29 stycznia. Journal oficiel powia 
da, że artykół z dziennika Patrie pod tyt. 
„Przywrócenie z federowanćj gwardyi na- 
rodowćj* nie jest niczém innćm jak tyl- 
ko długim szeregiem błędów i zwraca na 
to uwagę, że wszelkie usiłowania skiero- 
wane do pewnego utworzenia rewolucyj- 
nych gwardji zostałoby w myśl ustawy 
natychmiast stłumionńm. 

Rzym 28 stycznia. W tutejszém kole 
gjum wyborczóm wybrano generała Cer- 
rotiego, 

Opinione zapewnia że ministerstwo z u- 
stawy o powierzeniu bankom zarządu 
skarbu państwowego nie zrobi kwestji ga- 
binetowej. 

Komisja izby przyjęła projekt ustawy 
o marynarce. 

Rzym 29 stycznia. Minister wyznań i 
oświecenia przygotowuje projekt ustawy 
o założeniu wszechniecy w Florencji. By- 
ły cesarz Napoleon kazał sobie w okolicy 
Florencji willę zakupić. Z wiosną oczeku- 
ją przybycia jego do Włoch. 

Florencja 27 stycznia. Gazzetta d'Italia 
potwierdza wiadomość, że Thiers w obec 
rządu włoskiego wyraził życzenie ażeby 
w miejsce Nigry posadę posła włoskie- 
go w Paryżu Minghettiemu powie- 


FDP 1. 


rzono. Dotyczące rokowania toczą się. |zamierzają pozostać aż do terminu trak- 3 
Belgrad 29 stycznia. Dziennik urzędo- |tatem oznaczonego. F: 
wy donosi, że ministrowi skarbu poleco-| W Madrycie panuje wielkie wzburzenie = 


umysłów. Posłowie republikańscy urzą- 
dzają komitety agitacyjne wyborcze. Po- 
seł Castelar przygotowuje broszurę, w $ 
któréj wykazuje potępienia godne postę- | 
powanie rządu przy tłumieniu powstania l 

na wyspie Kubie. 


Ostatnie telegramy. 


7 
Peszt 30go stycznia. Mężowie zaufania o i 
stronnictwa narodowego po części już - 
przybyli; według „Lloyda peszt.* roz- 
strzygnięcie sprawy wkrótce nastąpi. Je- 
żeli sformułowany już przez Lonysya A 
program przyjęty zostanie, porozumią się 

unjoniści z narodowcami co do przyszłych i 
kandydatów na posłów sejmowych i na- 
stąpią żądane przez stronnictwo narodo-- 
we zmiany co do osób. Mężowie zaufa- + 
nia oświadczyli z góry gotowość do zgo- — 
dzenia się na każdą kombinację, dowo- 
dzącą zmiany w zapatrywaniach. 


no, ażeby pięć banków obwodowych dla 
podniesienia gospodarstwa rolniczego nie- 
zwłocznie wyposażył i w życie wprowa- 
dził. Publiczność zarządzenie to przyjęła 
z radością. 


Przeglad polityczny. 
Wiedeń 29 stycznia. 

(?) Prace podkomitetu postępują szyb- 
o. W ciągu tego tygodnia podkomitet 
ukończy poruczone mu zadanie a z po- 
czątkiem przyszłego tygodnia prawdopo- 
dobnie przedłoży elaborat swój wydzią- 
łowi konstytucyjnemu. Do scharakteryzo- 
wania obrad podkomitetowych niech wam 
posłużą następujące uwagi, które mam ze 
strony dvbrze poinformowanćj: 

Prócz dr. Zyblikiewicza w obronie re- 
zolucji odzywają się często ze strony 
niemieckićj posłowie Rechbauer i Brestel. 
Natomiast p. Janowski w zbijaniu punk- 


DY 


tów rezolucji i gwałtownćj przeciwko nićj aryż.30 stycznia. „Union* zamieszcza "38 
opozycji idzie o wiele dalćj aniżeli pp. | manifest hr. Chamborda, w którym tenże Ez 
Giskra i Herbst. protestuje przeciw przypisywanemu mu ża 


P. Janowski to głównie oponował prze- 
ciwko ustanowieniu we Lwowie sądu ka- 
sacyjnego o czem opiewa 7 punkt rezo- 
lucji. 

Zgodzono się eo do tego punktu, aby 
utworzyć we Wiedniu przy sądzie naj- 
wyższym osobny senat dla praw ga- 
licyjskich i przyjęto tę modyfikację 7-go 
punktu rezolucji większością głosów. 

W pomoc p. Janowskiemu nadchodzą 
liczne petycje śtojurców oświadczające 
się przeciwko rezolucji galicyjskićj i żą- 
dające aby na wypadek nadania jéj, po- 
dzielono Galicję na wschodnią i zacho- 
dnią. 

Petycje te nie mogą nam w Wiedniu 


zamiarowi abdykacji i w zastępowanćj 
przez siebie zasadzie monarchicznój upa- ż 
truje jedyne zbawienie Francji. Jego nie” 
nie zachwieje, nie nie znuży jego cier- 1 
pliwości. z 
Kalkutta 28 stycznia. Po skutecznćj za | 
czepce obsadził jenerał Bourghier 21 wa- A 
rownych wsi, wziął 300 koni i zbliża się 
do kraju Tookpilallów. = SJ 
Kursa. — Wiedeń 30 stycznia godz.2. _ 3 
„4d 


> 


Akcje kredytowe 347.80. — Lombardy 
220.—. — Losy z 1860 r. 106.75. —Losy à 

z r. 1864 149.—. — Akcje franko-austr, 
137.50 — Napoleony 9.05. Akcje kol. j 
galic. Karola Ludwika 267 —. — Akcje — 
kolei lwowsko-czerniow, 164 50. — Akcje 


szkodzić; tyle już znaję Niemcy stosun-|kolei północno- wschodniej 165 25. —+ OJ 
ki nasze, że wiedzą, iż podział taki wy- Akcje banku 860.—, — Akcje banku N 
mierzonyby był przeciwko całości mo- związkowego (Vereinsbank) 114.50. — - R, 


narchji. Wiedzą oni dobrze, że podział 
taki byłby pierwszą etapą do oddania 
Rossji Galicji wschodniej — a żądanie 
to kompromituje w oczach ich śtojurców 
w najwyższym stopniu. 

Wprawdzie to wszystko nie przeszko- 
dza, aby dziennikarstwo tutejsze nie wska- 
zywało z pewnóm zadowoleniem na te 
„głosy z Galicji“, ale czyni ono to nie- 
jako na przekor nam, nie biorąc bynaj- 
mnićj tych głosów na serjo. 


Akcje banku jeneraln. ——. — Renta 
w srebrze 72.50. — Obligi indemnizacyjne — 
galicyjskie 75.50. — Akcje banku wied. : 
dla obrotu ogólnego 202.50. — Akcje „0 
anglo-banku 353.50. — e płac rząd. is. 
411.—. — Akcje kolei siedmiogrodzkićj i 
187.—. — Akcje kol. Rudolfa 168.—.— „sg 

Usposobienie giełdy: stałe. CT ASI 


Redaktor i wydawca dr. Ludwik Gumplowiez. 
Redaktor odpowiedzialny: Stan. Gralichowski. 


Sprostowanie. — We wczorajszym feljeto- 
nie o teatrze zaszły dwie pomyłki drukowe. _ 
W przedostatnim wierszu szpalty 4 zamiast 
„Perdiecan więc pewny jéj“ czytaj „nie przeczy > 
jéj,“ a w drugim wierszu od góry w szpalcie 5 
po wyrazie „podli* opuszczono: „a kobiety 
próżne zalotne i płoche. * 


Zapatrywania korespondentów naszych 
na możliwe rezultaty rokowań komiteto- 
wych i wydziałowych co do rezolucji nie 
zupełnie z sobą się zgadzają. Korespon- 
dent nasz (p) nie obiecuje sobie „rzeczy- 
wistych dodatnich* rezultatów, korespon- 
dent nasz (?) zdaje się przechylać do zda- 


(NFraciesłane.) Poj 


Wszystkim chorym siła i zdrowie bez lekarstw i kosztów! = 
Revalescióre du Barry usuwa następujace choroby: 28 
Wszystkie cierpienia żołądkowe, nerwowe, piersiowe, płucowe, choroby watroby, gruczoł, Be. 
błon śluzowych, choroby pęcherza, nerek, tuberkuły, suchoty, asthmę, kaszel, niestrawność, i 
zatkanie, rozwolnienie, bezsenność, słabość, hemóroidy, wodną puchlinę, febrę, zawrot głowy, w. 
kongestje, szum w uszach, nudności i womity nawet podczas błogosławionego stanu, diabetes, Bo. 
melancholję, chudnięcie, reumatyzm, podagrę i bladaczkę. — 72,000 wyzdrowień, czego nie 
mogły dokonać żadne lekarstwa, a na co między innemi mamy świadectwo Ojea św., marszałka w 
dworu hr. Pluskowa, margrabiny de Bróhan. 

Pożywniejsza niżeli mięso, Revalesciera zaoszczędza tak u dorosłych jakoteż u dzieci 
50 le, ile kosztują lekarstwa. 

372) c Neustadt w Węgrzech. 

Od kilku lat już nie mogłem się cieszyć zupełnóm zdrowiem; trawienie było nieregularne; 
cierpiałem na różne dolegliwości żołądkowe i zaflegmienie. Od dolegliwości tych uwolniło mnie 
teraz 14-dniowe używanie Revalescitry, tak, że bez przeszkody mogę teraz wypełniać obowiązki 


mego zawodu J. L. Sterner, nauczyciel przy szkole ludowćj. Bi. ra 


W puszkach zawierajączch 1/, ft. 1 złr. 50 kr., 1 fuant 2 złr: 50 kr., 2 ft. 4 złr. 50 krr, P 
5 ft. 10 złr., 12 ft. 20 złr., 24 ft. 36 złr. Z 
Revalesciere Chocolatte w tabliczkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 kr, na 24 filiżanek 
2 złr. 50 kr., na 48 filiżanek 4 złr. 50 kr.; w proszkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 kr., na 24 
filiżanek 2 złr. 50 kr., na 48 filiżanek 4 złr. 50 kr., na 129 filiżanek 10 złr., 288 filiżanek 
20 złr., 576 filiżanek 36 złr. A 
Sprowadzić można gdziekolwiekbądź za przekazem pocztowym przez: Barry du Barry SA 
et-comp. w Wiedniu Wailfischgasse 8; w Krakowie Jakób Goldwasser, przy ulicy Grodzkićj -"Ą 
pod nrem 70 i w aptece Józefa Trauczyńskiego pod „Gwiazdą“; w Peszcie Török; w Pradze 
J. Fiirst; w Bernie F. Eder; we Lwowie Rotlender und Sigmund Rucker; w Czerniowcach A 
Shnirech; w Bochni J. E. Bulsiewicz. p” 
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"| Ulica Floryańska, 364, I. piętro. J. I. E s | 5 Q 2 Regulator miesięczny ...+..1-+*+ 28, 80 — 32 „ 
SZA s 2620(3-2) 2622(1-12) Wien, Opernring, 21. Friedrichstrasse, NK: + = ct — Za opakowanie pendałowego zegara fl. 1 50 cent. 
a *) 25 letnie cierpienia gruntownie usuwa. 2 ee s co . 
Aj moe | Sn A =] DE Reparacye uskutecznione beda z wszelką 
Èi 5. S = ie 2 z nie pocztową na* 
aN A E iai AL e BIA LF GQ tychmiast beda wykonane; zwrócone zegary za- 
EB N l [ar ieni itychmiast 4 
48 E 2 mieniamy natychmiast. 
b ń E =i ies. Zegarki również przyjmujeńny w zamian, 
b = Do łaskawego uwzględnienia. . - — 
== Wszystkie moję zegarki są najlepszego gatunku,. . . 
< prosze więc “nie zamieniać takowych z ordynar 


w Od aczministracyi. i 


Nakładem wydawnictwa „„Kraju* 


wyszły i sa do nabycia 


jako tóż 


we wszystkich księgarniach krajowych i zagranicznych: 


Plotki i Prawciy 


w Eerakowie w adzministracyi „EZraju'* 


Obrazki z pocróży po Szwecyi, bar. W. Engestróma . 


Elle, powieść Chłedowskiego 
Skrupuły, powieść Chłedowskiego 1 tom 
Album fotograficzne, 2 gi tom 


POLECENIA 


"KRAJ z środy 31 styeznia. 


Dom Zleceń i Skład Nasion 


dawniej 

e. k. Towarzystwa gospod.-roln. krakow. przy ul. 

Ś. Jana w domu narożnym L, 292 na dole 

me Wchód od przecznicy, 

zawiadamia Szan. Gospodarzy, iż Skład ten z 
wiosna znajda zaopatrzony w nasiona roślin oko- 
powych, trawnych, leśnych, warzywnych, kwiato- 
wych i t. d. świeżych i pewnych kiełkowania. 

Cennik Skladu nasion wyjdzie w połowie mie- 
siąca Lutego b. r. i na żadanie rozsyła się opłatnie. 

Szan. Gospodarzy, którzy mnie zaszezycają od 
wielu lat swojem zaufaniem, mianowicie biorących 
nasiona i nawozy pomocnicze w wiekszćj ilości — 
upraszam uprzejmie o wczesne zamówienia, by im 
na czas wskazany mogły być bezzwłocznie dostar- 
czane. 

Dom Zleceń pośredniczy w sprzedaży nasion ko- 
niezyny czerwonćj, białćj, szwedzkićj, brzanki i tp. 


do pisania i do farbowania 


w 


FABRYCZNY SKŁAD 


ATRAMENTU 


p il | k | 
za wygrane na loteryi liczbowćj za pomocą moich 
kombinacyj, otrzymuje codzień. — Tych astron. 
kombinacyj udzielam za ustapieniem udziału 50/9 
w wygranćj i jednorazowóm wynagrodzeniem 2ch 
złr. w. a. Astronom Fi. Lehmann ; 


2720(1-7) 2670(1-3) Berlin, Frankfurter Thor 3. 


Podarunki na gwiazdkę. 


Krakowie na Podbrzeziu L. 100. 


Najbogatszy i od wielu lat renomowany 


pod korzystnemi warunkami, na wywóz za granice 
(komis), jak za gotówke kupuje — za poprzedniem 
nadesłaniem próbek. 
Poleca smarowidło belgijskie do pojazd”w, wo- 
zów i t. p. i 
A) Smarowidło niebieskie, extra, pudełko 2 fnt. 


Skład zegarów i zegarków M. Herzą 


2% Wiedeń, Stephansplatz 1. 6, Aussenseite 
des Zwetlhofes 


posiada wielki wybór w najrozmaitszych 


ców, którzy nie sa zegarmistrzami.  2477(8-47) 


R e 


Od dnia 1 Lutego b. r. zacznie wychodzić we Lwowie 


nemi zegarkami polecanemi przez hazdlarzy ikup- ` 


tygodnik. naukowy, literacki i artysty 


„SWIT“ 


na wszystkie papiery państwowe i przemysłowe, będące w obiegu na krajowych i zagranicz- 
nych głównych giełdach, wypełnia pod najkorzystniejszemi warunkami podpisany dom wymiany. 
Zakupione przezemnie papiery biorę w depozyt na bieżący procent. 


Eo Udzielam pożyczek na papiery publiczne, krajowe i zagraniczne. 
48 Wszelkie ulubione losy pożyczek państwowych, krajowych i zagranicznych, sprzedaję 3 à - s E 
£ : 0 NE PEPUCAĆ . «fe . ° + : > ZP © t d | 4 
3 na 129, 240 i 360 miesięczne raty, niemnićj wydaję kwity udziałowe na odpowiednio skombi Ww wy wornem „wy aniu na papierze we inowym In 3 
i nowane spółki losów pod taniemi warunkami i wypełniam jak najspiesznićj wszelkie komisowe 
E interesa do zawodu bankierskiego należące. ka cz o za, ; 
r S j c ? A 
Ę FERDYNAND F. LEITNER - pocoo - a 
3 G J Rozprawy naukowe z filozofji, historji, dziejów piśmiennictwa, ekonomji i nauk przyrodniczych; powieści; poezje i dramat; rozbiory 
4 cennych dzieł literatury ojczystój i zagranicznój; korespondencję stałą z Krakowa, Poznania, Warszawy, Paryża, Wiednia i Getyngi; * 
RZ przegląd teatralny i muzyczny (stały); pogadanki tygodniowe w przedmiotach literatury i życia; kronike naukowa, literacką i artystyczną. 
= c. k. nadworny wekslarz Najznakomitsze siły piśmiennicze jednoczą się w naszem piśmie. A 
Bełcikowski, Berlicz Sas, K. S. Bodzantowicz, Agaton 


Między innymi przyrzekli nam współpracownictwo: Mich. Bałucki, dr. Ad. ; 
Giller, J. I. Kraszewski. Władysław hr. Koziebrodzki, dr. Ludwik Kubala, dr. Karol Libelt, Juljan Ocherowicz, Adam. Pajgert, Mie- 
czysław Pawlikowski, Tadensz Romanowicz, dr. Tomasz Stanecki, Juljusz Starkel, Henryk Szmitt, Lucjan Tatomir, Kornel : Ujejski, 


Peszt, 
Pałac węg. assekuracyi. 


wiedenń, 
Wallnerstrasse Nr. 17. 


Grac, 
Murgasse, Nr. 14. 


p 3 Paulina z L. Wilkońska. 5 
E Stali kupcy chcący pod korzystnemi warunkami zająć się roz- W pierwszym numerze „Świtu* rozpoczniemy druk nigdy jeszcze nie drukowanej 
Są d : kurt dział h l ż 1 £ ai rozprawy polityczno-społecznéj Adama Mickiewicza, najnowszéj komedji historycznej I. l. Kra- 
A sprzedawaniem kwitów udziałowych na losy pożyczek państwowych, szewskiego i powieści z czasów przed rokiem 1831 Berljcza Sasa. 
<$ a mogący wykazać 3 korzystne widoki rozsprzedaży, raczą Się zgłosić Cena prenumeraty wynosi w całćj Austcji: rocznie 8 zlr., półrocznie 4 złr., kwartalnie 2 złr. Pranumeratę przesyłać należy j 
3 do powyżej wymienionej firmy, która im da trwałe i korzystne zaję- ' wprost do-redakcji „Switu“; plac kapitalny Nr. 7: 
: cie i udzieli wszelkich możliwych ułatwień. 9785(1-3) od wą okazy = pił $> 
i Redakcja „Świtu*. | 
E x 
AE s — ZE DĄ AZN >— sy 
© r JĄ paryskie, wiedeńskie, orasskie i berlińskie 
EE RAR zwój 14 łokciowy od 2 centów począwszy, sprzedaje po cenach fabrycznych handel pod firmą: 
A. GUMPLOWICZ œu 
w Krakowie przy ulicy Grodzkiej, Nr. 63. 1719(1-2) . 


Podejmuje się także tapetowania całych naieszkań. - Próbki obić posyła na zadanie franco. 


W. dzuksrzi „Kraju“ pod zuarsądom Bt. Gralichowskiege. | WSH 


